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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

Odessa dnia  11 sierpnia .
N a y j a ś n i e y s i  C e s a r s t w o  Ici imość  w c z o r a  o-  

p u ś c i l i  m i e s z k a n ie  w i e y s k i e ,  i na k i l k a  d n i  z a j ę ­
l i  r e z y d e n c j  ą  w  mi eśc ie .  ( J .  d. S. P i)

S a n h t-P e te rsb u rg  dnia 22 sierpnia .
"  i s k i e g o  I n w a l i d a ) .

N ay 1VJ . i t /  Reskrypt do Jenerała-Porucz- 
niha, A itjtęcia TV, G. ill ad at owa.

X iq ię  TVaieryanie Greegarzewiczu !
W y k o n  y w a j ą c ,  ze  szcz egó lne /n  m ę z t w s m  i t r a f n o ­
ś c ią  r o z p o r z ą d z e ń ,  w k ł a d a n e  na  W  P a n a  p o r u c z e n i a ,  
p o t r a f i ł e ś  W P a o  w  k r ó t k i m  czas ie zd o b y d ź  t w i e r -  
. z5 Hirsowo ze z n a k o n i i l e m i  za p as am i  w o j e n n e s i i  
1 o s w o b o d z i ć  z n ie w o l i  4:00 r od z i n  c h r z e ś c i j a ń s k i c h .  
■Zasług; le da ją  W  P a n u  p r a w o  do szcz egó lne y  M e t  
? ' VaS* » na okaz an ie  k t ó r e y  o ś w i a d c z a m  W P a n u  
M o m a ss z b  M o j e  za d o w o le n i e ,  zos taj ąc k u  W P a n u  
p r z y c h y l n y  m.  %

N a  a u t e n t y k u  w ł a s n ą  J e g o  C e s a r s k i e ?  M o ś c i
p o d p i s a n o  tak:, N  I  K  O Ł A  Y.

*v obozie port S zu m ią  
*'-mu I i  !ipen  ł 8 a 8  roku.

N a y w y is z y  ukaz do P . J en era ł-G u b  er na-, 
f ora  N ow orossyyskiego i  B essarabskiego  H ra b ie ­
go TV oroncowa.

Jeszcze  p r z e d  z e r w a n i e m  N a s z e m  z T u r c y ą ,  
P W ę t y j  ł a d o w a n e  zb oz em  w p o r t a c h  R o - s y y s k i c h  
1 , ^ r e , P r z e c k o d z i ł y  p r z e z  c i a ś n i n ę  K o n s t a n t y n o ­
p o l i t a ń s k ą ,  p o d p a d a ł y  r ó ż n y m  u c i s k o m .  B y w a ł y  
o ne  czysto p r z y m u s z a n e  p rze z  R z ą d  T u r e c k i  o d -  

a w a c  tuu ł a d u n k i  s w o j e ,  c h o c i a ż b y  do  i n n y c h  
Di ieysc p r ze z n a c z o n e  , za ce nę  , naz na c zo ną  s a m o ­
w o l n i e  i m e o d p o  w ła d a ją cą  ko r zy śc io m  wł aśc ic i e l i .

L ec z ,  k i e d y  o ś w ia d c z e n ie  s p r a  w i e d i i w e y  w o y -  
h y T u r c y i  p o t a r g a ł o  w s zy s tk ie  p r z y ja c ie l s k i e  N a ­
s z e  z w i ą z k i  z tern A lo ca r s t w er n  , n a l eż y  z j e dn ey  
s t r o n y  u p r z e d z i ć  w ię ks ze  jeszcze g w a ł t y  i s t r a t y  , 
k t o r y r n b y  m o g l i  u l e dz  k u p c y  R o s 9y y s c y ,  p r o  w a ­

żąc zboże m i m o  K o n s t a n t y n o p o l a ;  z d r u g i e y  ąaś, 
® jąć P o r c i e  O t t o m a ń s k i e y  m oż no ść  z a b ez p ie cz e n ia  
s j w n o s c i  dla  sw e y  Stol icy zapasami ,  7. R o s s y i  w y -  
P r ow  a d z an e m i .  Dla l ego  u z n a l i ś m y  za p o t r z e b n ą  
Za ° u i ć  o d tą d  z u p e ł n i e  w y p r o w a d z a n i a  w sz e lk ie -  
8 ° zboża  za g r a n i c ę  ze w s z y s t k i c h  bez w y j ą t k u  p r z y -  
i aAn i R o s s y y s k ‘c l ‘< L żą c y c h  nad  m o r z e m  C z a r n e m  

A z o w s k ie n i )  pod  j a k ą h y k o l w i e k  b y ł y  b a n d e r ą .
^  l ł r z y w i e d z e n i e  do z u p e ł n e g o  s k u t k u  tego ś r o d -

8) a t a k oż  i  p i lnoś ć  w  p r z e s t r z e g a n i u  oko ło  sc i— 
s ego i j e d n o s ta y n e g o  j e y  w y k o n a n i a ,  w k ł a d a  s ię  

szczegó lną  W P a n a  p ieczą .
N a  a u t e n t y k u  w ł a s n ą  J e g o  C e s a r s k i e ?  M o ś c i  

r ę k ą  p o d p i s a n o :  N I K  O Ł  A  Y.
O d e s so  s ie rp n iti  1 
8 dnia i 8aS roku

osób , spuszczona została z wars ta tu  44rodziałowa 
fregata Kl&bieta, założona 25 listopada 1827 roku,  
budowana przez sztabs kapi tana korpusu  inźenje-  
r ó w  budownictwa okrętowego G ła zir in a . Ma ta 
fregata długości i 5q futow 2 |  djujmow,  szeroko­
ści bez obszycia 4 i iu tow 6 djujmow, głębokości 
12 fratow 8 djujmow. Tr jum jey rozłożony jest 
podług systematu P .  Sep p in g a  z odkosem, a część 
nadwodna podług dawnieyszego systematu z okrą­
głą ka rm ą  i bokowemi stdlsami.

VV przeszłą so b e te ,  d.  18 sierpnia,  w  tu łey-  
s*2y Główuey A dmira l ic j i ,  w obecności PP .  G łó ­
wno  Dowodzącego w St. P e tersburgu  i R ro n sz ta -  

Jene ra ła  piechoty Hrabiego P. A k' Tofslego,  
^ ‘nkt-Petersburskiego Wojennego J e n e A ł -G u b e r -  

3 a, Minis t ra  morskiego i wie lu  znakomitszych

(z G a z e ty  SenAcIkiey),

Przez N a y w y ż s z e  Ukazy do K ap i tu ły  
orderów Rossyyskich , wydane d. 1 l ipca w obo­
zie pod B a z a r d&ikiem:

W  nagrodę odznaczającego się wype łnienia  
danych poruczeń w czasie teraźnieyszey woyny, 
n a u i i ł o ś c i w i e y  dajemy : kokardę do orderu, 
ś- Rów nego z A p o s to ła m i K ią ię c ia  TT ło d zim ierza  
4 tey  kJassy. Adjutant. ,wi Główno-dowodzącego 2gą 
A r m ią  Jenera ła  Feldmarszałka Hrab iego W itg e n -  
szteyn a . Ley b-G w ardy i  pó łku  Preobrażeńskiego 
Kapi :  e jo w i D olińskiem u ; M i a n u j e m y Kaw a- 
leram ; orderu ś. A n n y  3ciey klassy: Adjutanta  
Główno-dowodzącego 2 Armią,  Jenerała  Fe ldm ar­
szałka, Hrabiego W itg e n s z te y n a , L ey b - G w ar d y i  
półku konnego Porucznika  B a ry szn ik o w a ’, adju­
tanta. Naczelnika Sztabu teyże Artni i  J ene ra ła - A d-  
jutanta K isielew a , Leyb -G wardyi  półku ułańskie­
go porucznika Xięc ia  U rusow a; Gwardyyskiego 
Jeneralnego Sztabu Kapi tana  T V eym arna , i J en e -  
rainego Sztabu poruczuika Rogowskiego-, tegoŁ o r­
deru  4 ley  klassy: jeneralnego sztabu porucznika 
P ar/tona de IV  er ra/on, i 58 półku strzelców p o ­
rucznika  TVikonta de G ram on. Na skutek czego 
R o ż k a  t a j e m y  Kapitule,  przesłać im d y p lo ­
mata i oprócz kapitana D olińskiego , wszystkim 
innym znaki o rd e ru . ”

W  nagrodę odznaczającego się męstwa i sta- 
teczney gor l iwości ,  okazanych w ciągu oblężenia 
twierdzy B ra ito w a  i w bi twie d. 5 l ipca, N a y -  
m i ł o ś c i  w i e  y m i a n u j e m y  K awalerami: o r­
d eru  ś. W ielk iego  M ęczenn ika  i  Z w yc ięzcy  J e ­
rzego 3ciey klassy: Naczelnika sztabu woysk K o r ­
pusu oblegającego Jenerała- Adjutanta Suchozane- 
ta , Naczelnika ar ty l leryi  7go korpusu pieszego J e -  
nerała-M ajora C zcrem isinow a ; tego& orderu  klas- 
t y  4 ley: byłego Adjutanta przy J e g o  C e s a r s k i e ?  
W y s o k o ś c i  XiAtŻEcvu M I C H A L E  P A W Ł O W I ­
CZU, Jeperała-Majora  Sum arokow a, Jenerała-JMa- 
j<.ra Inźemeró w Denct i Adjutanta J e g o  C e s a r s k i e ?  
WrsoKOŚci W i e l k i e g o  X i e c i a  M I C H A Ł A  P A ­
W Ł O W I C Z A ,  Leyb-gwardyi ,  pierwszey ar ty l le-  
ryysk iey  ' brygady Porucznika B a ku n in a  ; orderu  
s: R ów nego z A p o s to ła m i K lę c ia  W ło d z im ie rza  
S ciey  klassy: l Jooódzcę 5 b ry g a d y ,  19 dywizyi  
pie-zey Jenerała-Majora/  Rogowskiego  ; Howódzcę 
1 brygady Babsk oy dywizyi  ułanów Jenera ła-  
Majora A k in f ię w a .  W óyaka Dońskiego Jene ra ła -  
Majora K am ien iew a , Naczelnika ar ty l leryi  oble- 

.gająccy Jenerała- jMsjora D iteriksa  3go, Adjntan-  
tów J e g o  C e s a r s k i e ?  W y s o k o ś c i  W i e l k i e g o  X i e -  
ciA M I C H A Ł A  P A W  LO VVICZA: L eyb  Gwardy i  
ley  artyl leryydkiey brygady półkowuikow:  B ib i-  
kowa i Xięcia  D oł/iorukiego, Leyb-g wardy i ,  pół-



kow:  Grenadyerskiego,  kV iszniakaw a, i Huzarskie­
go C zertków a, i zostającego przy J e g o  C e s a r s k i e y  
W y s o k o ś c i  w  obowiązku t łumacza należącego do 
Kol legium spraw zagranicznych Radcę Stanu Xię-  
C i a  C handźjera; te  g o i orderu  4 te y  klassy z ko­
ka rd ą :  Adjutautow J e g o  C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i ,  
Leyb-gwardy i  półkow: st rzelców,  po ru czn ika/ ło -  
stoivcuwa, i Siemienowskiego  podporucznika Szip o - 
w a f  Adjutants Jenera ła-Adjulanta Suchozaneta  , 
Leyb- gw ardy i  A rt y l l e ry i  konney porucznika C za- 
h ina  , i zostającego przy nim także w obowiązku 
Adjutants ,  Leyb-gwardy i  A r ty l l e ry i  konney pod­
porucznika Xięcia G olicyna ; Adjutantów;  Naczel­
nika ar ty l leryi  korpusu oblegającego, Jenera ła- 
Majora Z asiadk i, Leyb-gwardyi  pierwszey bryga­
dy ar ty l leryyskiey porucznika Ja /im ow icza  i J e ­
nera ła-Ad  jutanta G erua, Leyb-gwardy i  batalionu 
Saperów porucznika K riw cow a  ; teguŁ orderu  i 
k la ssy  bet kokardy, zostającego w dyżurstw ie kor­
pusu oblegającego, Urzędnika sztabu głównego 2 
armii ,  gtey klassy S ze y k a ; orderu  s'. A n n y  sg iey  
k la ssy , ozdobionego b ry la n ta m i: Adjutants J e g o  
C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i ,  Leyb-g wardy i  półku P re -  
obrażeńskiego Mnnenkowa-, tegoŁ orderu i  stopnia  
bez bryllantow : dyżurnego Sztab officers w wydzia­
le inżenierskim,  Półkownika  Sza rn h o rsta , i zosta­
jącego przy J e g o  C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i  Dokto­
re m,  lekarza dy wizyynego, Radcę Dworu W illje  ; 
tegoż orderu  ociey klassy: jeneralnego sztabu pod­
porucznika  JBoldyrewa , i zostającego przy J e g o  C e ­
s a r s k i e y  W y s o k o ś c i  w  konwoju,  Leyb-gwardy i  pół­
ku  kozackiego porucznika K ozłow a ; z lo tey  szp a ­
d y , ozdobioney b ry la n ta m i;  sprawującego obowią­
zek Naczelnika sztabu 7 korpusu pieszego Jene-  
ra ła-Majora  M alinow skiego , Dowódzcę tszey bry- 

ady igey  dywizyi  pieszey Jenerała-Majora  T a r -  
iejnwa  ; dowodzącego 2gą brygadą teyże dy w i ­

zyi Jenera ła  - Majora TJurnpwa  ; z ło tey  sza ­
bli z napisem : za  waleczność:zostającego w obowiąz­
ku  adjutants przy Jenera le adjulancie Suchozane- 
cie , Ley b -G w ar d y i  ar ty l leryi  konney podporucz­
nika K ańskiego. Na skutek czego R o z k a z u j e m y  
K a p i tu l e  opat rzyć tych wszystkich  Kawalerów 
dyplomatami  i znakami  orderowemi; znaki zaś 
Jbryllantowe, szpady złote, ozdobione bryl lantani i  
i szable złote m a ją  bydź wydane z N a s z e g o  Ga­
b i n e t u ”

(Jou rna l de S t. P e tersb o u rg ).
Dnia 11 l ipca , N a Y j a ś n i e y s z y  C e s a r z  J e g o ­

m o ś ć  raczył  potwierdzić  opiniją Rady P a ń s t w a ,  
względem utworzenia rady rękodzielniczey , przy 
depar tamencie  rękodzieł  i handlu  wewnętrznego;  
rada  ta będzie miała jeden oddział w Moskwie,  
a komite ty  po miastach guberni ja lnych.

G azeta  handlow a, donosząc o handlu  zbo­
żowym w porcie St. Petersburskim do d. 10 b. 
m.  przydaje uwagi następujące:

,, Przyczyna,  dla k tórey zapasy zboża, tak w 
porc ie St. Petersburskim , jako i w innych p o r ­
tach Bał tyckich , nie są znaczne, jest ta , iż nie 
kont raktowano zimą, ani też zeszłey wiosny, i źe 
przedawcy nie odważyli  się sprowadzać wielkiey 
ilości t o w a r u ,  tak podległego zepsuciu.  Rossya, 
wiele zboża dostarczać może ; ale to , k o n t rak ­
towane bydź powinno w jesieni i z im ą ,  ażeby 
t ranspor ta  mogły  bydź wyprawiane  z rozpoczęciem 
żeglugi wewnętrzney.  By ły  tego przykłady w 1816 
i 1817; w roku 1816 zapasy w por tach równie 
był y  nieznaczne;  ale gdy zawarto kontrakta we 
•wrześniu 1816 na dostarczenie zboża w miesiącach 
maju i czerwcu  1817, wywieziono go wielką i- 
lość w r. 1817. Z  resztą, ponieważ potrzeba zbo­
ża da się dopiero mocno uczuć za granicą nastę- 
p ney  wiosny , będziemy przeto mieli dosyć cza­
su do w yprawien ia  znaczney jpgo ilości. Cena 
zboża w tym jroku daleko jest niższa od ceny w
1816 i 1817. Zyto płacono wówczas po 18 do 3 i
r .  a5 k. ; pszenicę,  po 55 do 5o r . ; owies ,  po
10 do 11 r . , siemie ln ian e ,  po 26 do 35 r.; te ­
raz za żyto ledwo płacą po 10 do 10 r. 5o k . ; 
za pszenicę,  po 17 do 21 r . ; za owies ,  po 7 
r. 5o k. do 8 r. 5o k., a za siemie lniane po 20

do 21 r  Gdy zapasy zboża w innych por t ach
Bał tyckich również  nie są znaczne,  można więc 
zląd wyprowadzić  korzystne wnioski względem 
wolności handlu  zbożowego, zważając na t rw a ją ­
ce opłaty celne; gdyż, przy innych systematach,  
możnaby się było l ęk ać ,  aby w por tach uie za­
brakło  czasem zupełnie zboża. Nie podobna go 
sprowadzić w ciągu żeglugi , dla odległości p ro -  
w in c y y ,  dostarczających zboża; i zdaje się, że 
na tę okoliczność nie zawsze wzgląd d aw a n o .”

— Weszło  do por tu Kronsztadzk ieg o, po 
dzień 19 s ie rp n ia ,  908 s t a tk ó w ;  wyszło zaś 794.

— W esz ły  do odeskiego por tu  cz tery okrę ty  
aus tryaekie:  G iaponese  z kawą,  k tóry  pr zyby ł
Z Konstantynopola we 53 dniach;  K a sto r  z bala­
s tem;  II Jdavorito B occhcse , z ba las t em,  k tó ry  
przybył  z Syra  we 26 dni; G iasone z balastem, 
k tó ry  przybył  ze Smyrny w przeciągu 8 tygod­
ni, oraz statek Sardyński Concezione, z balastem.

K iszen iew  , d. 2S lipca.
D. 20 b. m. wiele wiosek,  w* powiecie  Jas- 

skim ,  doznało szkody od gradu; pola ich  po nay- 
większey części zupełnie zostały spustoszone. J e ­
den mieszkaniec wsi Terszyc  zginął od piorunu.

_ _ _ _ _  (J. d. S. I \ )

T y  f l i s  d. 25 lipca.
(* Pszczoły Pólnocicey).

D. 32 lipca, w dniu  Imienin N a t j a ś h i r y s z f . y  
C e s a r z o w e y  M a r y i  F k d o r o w n y ,  wożone były  uro­
czyście , po mieście Ty flis , t roiea , zdobyte na  
T u r k a c h ,  a w Soborze Ka tedra lnym Syońskim , 
po Mszy ś. odprawione hyły dziękczynne mrdiy ,  
za zdobycie twierdz: Bral łowa,  Tulczy i Pnti .  P o d ­
czas śpiewania mnogich 1st dla, N a y j a ś n i e Y s z e -  
g o  C e s a r z a ,  N a y j a ś n i e y s z y o h  C e s a r z o w y c h  i ca­
łego I c h  Nayiaśnieyszego Domu, dano 101 wyst rza­
łów z twierdzy Metechskiey.  — Sala, w którey,
Z okoliczności tego dnia uroczystego,  dany b y ł  
ob iad przez P. Wojennego Gube rnato ra  Tyfl is - 
skiego, ubrana  była w chorągwie Tureckie .  W i e ­
czorem miasto było oświecone.

F  r  a  n  c  Y A. 
jP a ry ż  dn ia  18 sierpn ia .

(z Gaiety Warsiawskiey).
Odbieramy (pisze G azeta  C odzienna) nastę­

pujący list z Tuloriu  pod dniem g  b. ro .— „ W s z y ­
stko się tu odbywa w naywiększey tajemnicy , i 
same tylko domysły robić musimy.  Ze wszyst­
k i ego,  to tylko pewne,  że w ypra wa wkró tc e  ża­
gle rozwinie.  Z okolic p rz yb yw a wiele w o - s k i .  
W  zatoce pełno jest s tatków przewozowiych ; i 
jeszcze wCzoray zawinęło ich a 5. Dzis wieczorem 
drugie tyle się spodziewamy. Było zaś 32. Za­
tem wszystkich będzie 82. Por t  K ró le wski ,  jako- 
też por t  k up ieck i ,  są w wielkim r u c h u ;  ulice 
napełnione cudzoziemcami; u przystani t rudno 
się p rawie  przecisnąć. Wszystko każe mniemać,  
iż wyprawa  przeznaczoną jest do M o r e i ; są jed­
nak osoby zaprzeczające temu. ”

Jene ra ł  M aison  donosi przez te leg raf  pod 
dniem 17 b. m., iż woj sko należące do pierwsze­
go oddziału w y p r a w y  do Morei,  wsiadło już ria 
o k r ę t y ,  co także wspomniony Jene ra ł  n iezwło­
cznie uczyni,  i natychmias t  popłynie.  Druga w ia ­
domość przysłana także przez te l eg ra f  pod tym ­
że samym dniem o godzinie ósmey zrana , w y ­
r a ż a , iż flota jest w gotowości do wyyścia pod 
żegle. W y p r a w a  dla tego się wst rzymała ,  iż w 
kraju , dokąd jest przeznaczoną, nie możnaby zna­
leźć  żadnych dla niey potrzeb; wszystko więc  z 
sobą wziąć musiano.

Przeznaczeni  do Morei  officerowie i żołnie­
rze ożywieni są naywiększym zapałem. W s z y ­
scy czują, iż nie idzie o zdobycz, ale w y ra to w a­
nie Chrześcijańskiego ludu z okrutney niewoli  
T ureck iey  ; wszyscy przygotowany mi są na n i e ­
dostatek i ofiary , i szukają tylko nagrody w s ła­
wie.  P o dpu łk ow nik  H r .  F n u d r e u i l , k tó ry  po­
zostać miał  we F ra n c y i  na czele zasobu, p łyute  
z w y p ra w ą  jedynie jako naczelnik szw ad ro n u ,  a



w iele innych off icerów prosiło o pozwolenie s łu­
żenia jako prości żołnierze. D o k t o r , K a w a le r  
D a re n ,  mianowany jest naczelnym Lekarzem w y ­
prawy-

Niektórzy ku pcy  w M a rsy lii  nie są konten- 
ci z w y p ra w y  do M o r e i ,  obawiając s i ę  prz er ­
wania handlu  z E g i p t e m ,  dokąd sam tylko Pan 
C ham pollion  popłynął ,  a Pan P a r ise t , i ci, k tó ­
rzy mu towarzyszyć mieli,  pozostali na tnieysc.u, 
Mr skutku odebranego przez t e l e g r a f  Z a l e c e n i a .

Dziś odprawi  się publiczne posiedzenie Izby 
■Deputowanych, i jak się zdaje, będzie ostatniem.

— D nia  120 —
D. 17 b. m. dał K ró l  Jm ć wysłuchanie ”Vi- 

ce-Prez^sowi  i Sekre tarzom Izby Parów , i z rąk  
pierwszego przyją ł  uchwalony na dwóch sessyach 
budżet dochodów i wydatków kra jowych.  Naza­
jutrz nastąpiło zaniknięcie tegorocznych posiedzeń 
obu izb. Postanowienie królewskie w tey mierze 
Mydane dnia 17 b. m. przynieśli  do Izby Parów  
K ancl er z  i Minis ter  p rz ychodów ,  a do Izby de­
pu towan yc h Minis trowie sp raw wewnęt rznych , 
morski i handlu.

L o rd  S tu a r t,  nowy Poseł angielski przy dw o­
rze luteyszym,  złożył dnia i 5 b. m. Królowi  Jmci.  
l ist wierzyte lny na prywatnem wysłuchaniu.  W  
mowie,  tntaney do Króla Jmci  przypomniał ,  iż A n ­
glia uznała rząd Francuzk i  tylko pod B u rb o n a -  
fni, i i  1 przeszłym K ró le m  zawsze zgodnie dzia­
łała dla utrzymania dobrego między obudwoma n a ­
rodami  porozumienia,  i że równie  teraz p rz yk ła ­
da s t a ra ń ,  aby ut rzymać te przyjacielskie stosun­
ki.  Monarcha odpowiedział :  iż pragnie u t rzymać 
dobre porozumienie z Angl ią z dwóch przyczyn : 
1) Dla dobra F ra ncy i  i Europy ;  2) Przez v.dzięcz- 
cznosć dla Anglii  za przyjęcie go w nieszczęściu.

Pie rwszy oddział w y p ra w y ,  k tó ry  d. 17 b. 
*n. popłyną ł  z T ulonu  do M o r e i ,  sk ładał  się z 
dw óch  brygad,  wynoszących 9000 ludzi. Jene ra ł  
T . S eb a stia n i znayduje się na okręcie A m p h itr i te , 
« jenerał  JHigonet ua okręcie J fig en ia . J ene ra ł  
S chne ider  miał  dnia 20 lub 21 b. m. wyyść pod 
żagle z 3cią brygadą,  wynoszącą 5ooo ludzi.

(z M on ito ra  W arszawskiego).
—  Możemy za p ew n ić ,  mówi  G a zeta  f  ra n -  

cu zka , i£ wszystko, co mówiono o d ługich i żwa­
wych ro zprawach między panem de I tayneval  i 
P a ł a m i  aust ryackim i angielskim,  z powodu w y ­
p ra w y  () 0 M o re i ,  zupełnie jest bajeczne. W i a ­
domość tę wymyśli l i  spekulanci  dla w p ł y w u  na 
pap ie ry  publihzne.

—  Jene ra ł  Maison w y d a ł ,  dnia i 3 b. m . , 
^  T u l e n i e ,  następującą odezwę do żołnierzy w y ­
prawy:

„Żołnierze! Porozumiawszy się z swoimi  sprzy­
mierzeńcami  , K ró l  porucza wam wielkie dzie­
ło: macie położyć koniec niewoli sławnego ludu. 
Przedsięwzięcie to, które robi zaszczyt dla F ran -  
c yi , k tóremu wszystkie serca szlachetne ho łd  
oddają,  o twiera  wam pole c h w a ł y ,  k tórey do­
pełnić potraficie:  uczucia i zapał wasz ręczą mi 
za to. '
, „ P o  pierwszy to raz od i 3 w iek ó w ,  oswo- 

°dzicielskie d/.iś sztandary nasze ukażą się na brze- 
§ach Grecyi .  Zoł nierze! godność t ronu ,  honor  

yczy7jny, oczekują nowego blasku od waszych 
" A ę i ę s t w  ; w każdem ,  jakiemkolwiekbądź zdą­

ż e n i u ,  nie zapomnicie jak drogie rzeczy powie­
l o n e  są straży waszey.

„Niedostatek i t ru dy  czekają was: zniesiecie 
k ł  d 'v ^ l r 't,a <̂>®ci‘L a dowódzcy dadzą wam przy-

A n g l i a .
L o n d y n  dn ia  18 sierpnia .

(t Gazety  Waraaawakiey).
Posłowie Francuzk i  i Aust ryacki  naradzali  

Sl? dziś z H r a b i ą  A berdeen  w wydziale spraw za­
graniczny ch, gdzie także mieli czynność Poseł Duń- 
s‘{i i Margrabia  P a lm ella .

Gazeta G oniec , donosi: „Następca Xiążęcia 
'-‘■orencyi nie jest jeszcze mianowany.  Xiążę

TV eUington , Pan P e e l , i n iektórzy inni  Minis t ro­
wie gabinetowi wyjechal i  z luteyszey stolicy, i nie 
mogła jeszcze nadeyść odpowiedź na listy, posłane 
do odległey części kraju.”  (*)

Xiążę K la re n cy i  nakłonił  się do pias towania 
godności naywyższego Admira ła  póty,  dopóki nie 
będzie urządzona Kommissya czyli wydział  Admi-  
ralicyi,  jak dawniey,  ua którego czele ma bydź zno­
wu L ord  M elville.

Frega ta  nasza G alathea  ot rzymała rozkaz 
przewiezienia Lo rda  S tra n g fo rd  do P io  Jane iro .

Słychać,  iż rząd Neapolitański pośle większą 
część swojey potęgi morskiey przeciw Tripolw , nie- 
ehcąc  płac 'ć haraczu Dejowi tego kraju.

W  Jf'oohvich  budują teraz okrę t  l iniowy 
T r a fa lg a r  o 120 działach , i statek par ow y,  m o ­
gący wziąć 700 beczek ładunku. Od ki lku tygodni  
wprowadzono znaczną oszczędność w  zbrojowni 
Królewskiey.

P o r t u g a l i a .
L izb o n a  dnia 2 sierpnia .

(* G aie ty  W ir iz iw tk ia y ) .
Gdy rozproszenie powstańców zostawia dziś 

bez użycia siłę zbroyną,  wystawioną w tym Celu, 
rzeto woysko czynne rozwiązuje się, kilka puł - 
ów już tu przybyło,  inne poszły do mieysc wła­

ściwych.  Wszyscy ,  co z ochoty wzięli się do orę­
ża, lub co tymczasowie tylko byli  w ezw an i ,  do­
stają dymissye.

Niedawno rybacy  , przy uyściu T a g u  , w y ­
ciągnęli w sw ych  s ieciach wiele zwłok zabitych 
ludzi.

Majątki  Margrabiego P a lm e lla  i  Hrabiego  
V illa flo r  są skonfiskowane.

Przed ki lku dniami  przybył  tu goniec F r a n ­
cuzki,  poczern Pan L a to u r-M a u b o u rg , Sekre tarz 
Poselstwa Francuzkiego,  wyjechał  z luteyszey sto­
licy. S ły ch ać ,  iż wspomniony goniec przywiózł  
także rozkazy dla Kap i t an a  stojącey tu f regaty  
Fraucuzkiey.

W i e l u  ochotników nie życzyłoby sobie te­
raz  należeć do w y p r a w y ,  która się przysposabia 
przeciw wy sp ie  M a d erze . W y  prawa  ta może bydź 
niebezpieczną; Pułkownik P a ld ez , Guberna to r  w y ­
spy, dał  dowody męztwa i przywiązania do spra­
w y  D on P edra .

Skonfiskowane w Oporto  majątki ,  wystawio­
no na sprzedaż publiczną; lecz n ikt  nie chcia ł  ich  
nabywać.

W i a d o m o ś c i  z G r e c y i

E g in a  dnia  20 lipca.
(z Gaze ty  Lw ow skiey .)

Przed k i lku dniami  przybyło k i lku żołnie­
rzy  z Grecyi  zachodniey.  Dowiadujemy się od nich,  
iż K iut ayczyk (Reszyd Pasza) z 3ooo Albar iczyków 
p rzyb ył  pod Missolungę, i sam we 100 ludzi wszedł  
do warowni .  Główna kwatera  naczelnego W o d z a  
(Jenerała Church)  znayduje się w Mitika;  rozmai te 
oddziały woyska zostały wysłane do wyższych p ro -  
w in cy y  Grecyi  zachodniey.

N umera Gazety powszechney Grecyi  od d.
. do d. 21 czerwca (n. s.) zawierają o potyoz- 
ach zaszłych w końcu maja na wyspie K a n d y i ,  

gdzie Sfakioci (mieszkańcy gór w stronie po łu ­
dniowcy wyspy) nanowo powstal i  i ot rzymali  na 
swoje prośby od rządu Greckiego posiłki  od io o o  
do 1300 ludzi, pod sprawą znanego Chadszi M i -  
chali  , następujące wiadomości:

(Z Gazety powszechney Grecyi  Nro 38 z d. 
7go czerwca:).

Lis ty  z Francocastel lo na wyspie K re c i e  da­
towane d. 28 maja donoszą,  iż w potyczce za- 
szłey d. 21. między jednym korpusem naszym i  
Paszą z Rhe tymno (po W e n e c k u  Retymo)  nasi od­
nieśli zwycięztvvo,a goniąc nieprzyjaciela aż dobrani  
warowni  wzięli w niewolę Ik inż i  Agę i innego 
znamienitego T u rk a ,  sam zaś Pasza raniony 5 r a ­
zy schroni ł  się do twierdzy.  Liczba poległych

(*) Z a p ew n e  do S zko c ji, dokąd u d a ł się L o r d  M e l ­
ville. (Przypisek G azety  R zą d o w ej P ru sk ie j) .

n



nieprzyjaciół  według zeznania jeńców zdaje się 
1.jyc wielka. Nasi zabrali  także nieprzyjacielowi 
przeszło 20,000 owiec. Po bitwie wróci ła  jazda 
Ghadszi Michalego do domów,  a Mustafa Bey w 
4ooo ludzi  poszedł do Askyla  a ztatntąd do Patsa- 
110 (na Sfakii.) gdzie' go nasi wszędzie zamknęl i ,  i 
spodziewamy się ze siła Turecka  na wyspie K r e ­
cie poniesie wielką klęskę, jeźli nasi ut rzyma ją się 
na swoich stanowiskach. Jene ra ł  Chadszi Michal i ,  
jak słychać,  zamknię ty  jest przez nieprzyjaciela od 
strony lądu we Francocastello,  lecz ma otwar te  mo­
rze.

Dzisiay dowiadujemy się jeszcze , iż korpus  
nieprzyjacielski,  k tóry  z Kanei  z zapasami żywno­
ści i amunicyś chciał  swoim, którzy są odciętymi  
przyyść na pomoc, został przez naszych pod Askyfa 
zupełnie pobity.  Wszysk ie  zapasy pozostały w 
rę k u  naszych.

(Z Gazety powazechney Greckiey Nro.  4o z 
d. i 4 czerwca.)

Poroś d. 6 czerwca 1828.
Ludzie wiary  godni,  przybywający z Krety ,  

jako świadki  naoczne wojennych wypadków,  opo­
wiadają w  tey mierze następujące bliższe szcze­
góły:

W  d. 21. b. tn., gdy nieprzyjaciel  stanął  o- 
bozem pod Askyfa,  korpus posiłkowy, połączony 
ze Sfakiotami i Rhetymniczy kami, ruszył  przeciw ko 
Rhetynino,  gdzie k ilku z nieprzyjaciół zabił,  Ik inżę  
Agę wziął w niewolę, Paszę z i ł he tymno  rani ł  i do 
Francocastel lo powrócił .

D. 28. t. m. n ieprzyjaciel  stanął obozem pod 
wsiami: Kapsodasso i Palsano, o dwa wystrzały dzia­
łowe od Francocas tel lo oddalonemi.

W  d. 29 nieprzyjaciel,  zostawiwszy dostatecz­
ną  siłę we wsiach pornienionych przeciwko Sfa- 
k iotom,  i podzieliwszy swoje woysko na t rzy dy- 
wizye,  wysłał  jednę przeciwko szańcom P. Kyr i a -  
kuli ,  drugą przeciwko szańcom P.  Kotzo Mona- 
stirli  i P io t r a  Giki,  a trzecią przeciwko szańcom 
P.  Jerżego Lazaru  i Mikołaja Tzakumaki ;  zaś sw oją 
jazdę przeciwko naszey. Nasi t rzymali  się mężnie, 
że zaś nieprzyjaciele byli liczni ' ,  tedy zawzięcie 
napadli  ta nas ych; lecz zostali w szańcach wycięci,  
a ci, co się ra towali  ucieczką, zamknęl i się w t w i e r -  
dzv wrsz  z przeznaczoną tamże osadą.Chadszi M icha ­
li podzielił swoję jazdę na dwie części: jednę zosta­
wi ł  w twierdzy,  z drugą ruszył na nieprzyjaciela.  
Go ucierpiał ,  nie wiadomo; jednakowoż widziano 
ki lku zabitych jeźdców z końmi za twierdzą.  T e ­
raz twierdza jest mocno ściśniona; wodę i d rz e ­
wo  ma w swey mocy nieprzyjaciel;  w twierdzy jest 
tylko bydło,  k tóre  bez wody i  drzewa na nic się 
nie przyda.

Siakioci,  podług um ow y z Chadszi Michal i ,  
uderzyl i  na .Turk ów  z tyłu,  posunęli  się ku obozowi 
nieprzyjaciela.

Od jeńca zbiegłego w  nocy na stanowisko Sfa- 
k io tów dowiadujemy się, że w potyczce pod F r a n ­
cocastello miał nieprzyjaciel 5o ludzi w zabitych, zaś 
w  potyczce z Sfakiotami  poległo 5o ludzi a  200 było 
rannych;  z naszych poległ tylko chorąży Kómil ia-  
no a t rzech ludzi zostało ranionych.  Liczba naszych, 
k tó rzy  zginęli pod Francocastello nie wiadoma po­
nieważ zamknięci.  Jednakowoż zbierają się z in­
n y ch  prowincyi  zdolni do broni  i spodziewamy się, 
że n ieprzyjaciel  powinien znaczną uczuć stratę:

(Z Gazety powszechney Greckiey Nro 4 i z d. 
21 czerwca;)

Naynowsze listy z K r e t y  donoszą nam z boleścią, 
że jazda Jene ra ła  Chadszi Michalego w  potyczce

d. 29 maja za Francocastel lo zupełnie została znie­
siona; przyczem nawet  jey nieustraszony dowódzca 
poległ.

W  d. 5 czerwca nasi mocno ściśnięci o p u ­
ścili z honorem francocas tel lo.  Po wiciu ważnych 
potyczkach nieprzyjaciele poniósłszy znaczną s t ra ­
tę zajęli swoję tivierdzę.

T  U R C T A.
Od g ra n ic  tu reck ich  12 sierpn ia .

V* G a z e t y  Warszawskiej.)
Gazeta Florencka donosi ze S ta m b u łu , iż w  

k i lku miejscach tameczney stolicy, zwłaszcza bli­
sko Kościoła S. Z o fii  i U jp p o d ro m u  , znaleziono 
rzeczy palne, przeznaczane do podpalenia domów 
w tych  częściach miasta. Wcześnie jednak o d k ry ­
to ten zamysł,  i sprawców natychmias t  uwięzio­
no. Przed serajem stoi ciągle ki lka okrę tów na 
kotwicy,  i żaden okrę t nie może zawinąć,  póki p i e r -  
wiey  nie będzie zrewidowanym.  Rząd T u r e c k i  
układa  s ę z pewnym znakomitym kupcem  o na­
bycie 2ch statków parowych.  Podatek nałożony 
przez Sułtana na rzemieś lników,  s p ra w i ł  znaczno 
nieukontentowanie  i niejakie rozruchy.

Taż gazeta donosi z A n k o n y  pod d. 6 sierpnia:  
„L is ty  ẑ  -A lexa n d ry i  pisane d. 6 l ipca obeyrnują 
wiadomości przeciv»ne t y m ,  które dotąd rozcho­
dziły sję o zamyśle Vice-Ki>óJa wzgiędemi ustąpie­
nia z Morei.  Miał  on postanowić riie w y p r o w a ­
dzać woyska swego z G r e c y i , chyba w ostatniey 
potrzebie,  a Ib ra h im  ot rzymał  stosowne w tey mie­
rze ins trukcye.  Z drugiey strony,  Por ta  Ot tomań- 
ska nalega na niego o różne zasiłki,  tak, iż za bez­
cen przedał  towary swoje kupcom , aby tymcza* 
sowie mógł zebrać niejaką summą.”

Gazety Szwaycarskie umieszczają list P a n a  
E y n a r d  obeymujący wyjątki  z listu Prezesa G r e ­
cyi pod dniem 7 lipca. W  liście swoim wyraża  
Prezes,  iż jest bardzo kontent  z przychylności  G r e ­
ków ku sobie, i zaprzecza śmiesznym pogłoskom , 
k tó re  się względem niego rozeszły. , ,Mimo natę- 
żoney pracy mojey (pisze on), jestem zd rów  z u p e ł ­
nie; jedni rozgłaszali,  i i  mię chciano ot ruć;  drn-  
d.zy, iż na okręcie oddaliłem się z Grecyi ,  inni  na- 
konicc,  iż powstanie codzień mi zagraża. JAozsie- 
wscze tych nikczemnych wieści są b i edakami ,  
k tórym zupełnie brakuje  dowcipu.  Nie p ow odu­
jąc się miłością własną,  mogę powiedzieć ,  iż u-  
faosc, jaką mi  wszyscy bez wyjątku,  a szczególniey 
naród okazuje, czyni mię zdolnym >do zaymowania 
się chętnie ogromem prac  codziennnych,  czeinur 
jeżeli wydołam,  pochodzi to ztąd, iż mię pokrze­
pia to uczucie i Opieka Boska.”  Oświadcza da- 
ley Prezes  wdzięczność swoję za wspania łomyśl­
ne Wsparcie, o trzymaue w chwil i  naypotr.Kebniey- 
s z e v  od NN. C e s a r z a  Rossyyskiego i K ró la  f r au-  
cuzkiego. Dostał  potem wexel na 5o.ooo f r ankó w,  
k tóre  Kró l  Bawarski  przeznaczył  dla banku naro­
dowego. „ R r ó l  Jroć Bawarski  (wyraża H r .  C a-  
p o d is t/ia s)  raczył mi donieść, iż dozwala P u łk o ­
wnikowi  lle id e g g e r  przedłużyć pobyt awóy w G r e ­
cyi. Wiadomość ta spełnia życzenie moje i wzmian­
kowanego Pułkownika .  Nigdy nie zdołam bydź 
mu dosyć wdzięcznym za wszystko,  co triu k ra y  
ten winien.  Jakieby  to było szczęście dla Grecyi ,  
gdybym miał  ze dwunastu  ludzi, zunełnie wykszta ł ­
conych w szkole Pó łk o w n ik n !” Nnkdnjec oświad­
cza Prezes ukontentowanie swoje z tegorocznych 
urodzajów w kra ju  i z pos tępu szkół wzajemnego 
uczenia.

? C óserw acye  
i  m eteorologi­
st czne.
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ĉ»»2»c*<c»o :̂ ic»cio«o*c3*ę>c>oo

W  i a  ł  r  y .  j i O dm iana  w pow iat' 0
f ii, 27 godz. 2 j  wiecz.  
>d. 28 — —  
d. 29 godz. 5 J rano.

27 cal. n ,5 lin. 
27 — n , i  —  
27 — 10,7 —

+  i 3,7& stopni  1
+  1 4 , 5 --------I
+  8 ' --------

Ł»C»C®<3lC*O«CJ«C*Ci«3i0 t>C*O*C

lJóiooc. Zach. 
Zachodni p 
Zachodni

Pogoda v 
Pogoda r 
Pogoda y

§
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO. N. io4.
Wilno dnia 21) Sierpnia v, s. 1828 roku.

O B T» II B  JL E II I E.
1 M M IIE P  A T O l ’C K A T G  B o c n u n i a m c j i Ł H a r o  

Aoiua o u n >  C  I l e m e p ó y p r c K a r o  O n e K y H C K a r o  Go- 
f c h n i a  c h m i i  o  6  i, n  u  -i j i  e  i i i  c  n  : u  n  10 n i .  o h o m i ,  u p o ^ a e i n -  
C a  c ł  a y K i i , i o H H a r o  n y ó A M G n a r o  m o p r a  3a j i o m e u H o e  
i i  n p o c p o a e H H o e  n e  a b h j k h m o o  H M l i u i e  K o j n i e i K C K o i ł  
E f t i c p e m a p n i H  K a n i c p n n w  l l s a H O B o H  O c m o j i o b c k o h ,  
c o c m o a i n e e  M o i i m c b c k o i i  F y ó e p H i n  K j i H M O B e p i t a -  
r« i l o B t i n a  B k  c e . r t ;  O c i u o B i n i a x b  6  h ^ e p e B H *  
P e / V ' i i O B K ł ; 7  11 m o r o  i 5 M y m c c K a n o j i a  A J m b ,  n u c a H -  

H b i x b  n o  p e B H 3 i n  1 8 1  Gro A a,  c ł  p o * / i e H H b i M H  n o c ą *  
p e i i i i 3i M , c o  B c e i o  r i p H T i a A J i e i K a i n e i o  k i  h h m t .  3e M A e i o  11 
J i ę a K . i i n i - b  n a  o H o i l  c m p o e n i e M b ;  r a s i  n e r o  n a 3H a H e H B i  
c p o K H  m o p r a M b  c e r o  r o g a  H o a f i p a  M i ' a  n e p B M H  
6 ,  B i n o p w H  8 ,  h  m p e m i S  i 3 H i i c j i b .  ż K e j i a i o m i n  
X y n i t m b  i i M b u i e  c i e ,  M o r y m b  k b x h w i c h  B b  O n e n y H -  
C K iś i  C o B t m b  n o i c a 3 a H H b i x b  u H C A b  B b  n p i i c y A C T U B C H -  
K « e  B p e i w a  11 B H A t i i i b  B b  o r n i M b  l i p O A a B a e m o M y  i w t -  
J i i i o  o u u c b j  y c . i o n i a  h  ( p o p m y  K y n a e i i  K p l ; i i o c m n .

EKcneAitoaopb Ocmohobcku.

1 OJ Riuly Opiekuńczey St. Petersburskiey  
Cksarskiego Domu w ychow ania  ninieyszem ogła­
sza się, iż w niey przedaje się przez aukcyą z pu­
blicznego targu, oddany na ew ikcyą  za ominieniem  
term inu nieruchomy majątek KoSlegialney Sekre-  
tarzow ey  Katarzyny Iwanow ey Osmotowskiey, po­
łożony w  M obile  w skiey Gubernii w K lim ow ick im  
p ow iec ie  w majątku Osino wieżach 6, w e w s iE ie r  
d otow ce  7, w ogóle i3  dusz p łc i męzkiey, zapi­
sanych do r ew izy i  1816 roku z urodzonemi po re ­
w izy i ,  ze wszelką należącą do nich ziemią, i wszel­
k iem  na niey zabudowaniem, do czego naznaczono 
term in y  do targów teraźo. roku w  mc u listopadzie: 
iszy  6, 2gś 8, i 3ci 13; życzący kupić takowy ma­
jątek zechcą przybyć do Rady O piekuńczey w o- 
Znaczonych dniach .w czasie posiedzeń, i w idzieć  w  
w  niey przedającego się majątku inweutarz, warun­
k i  i iociaę przedaźnego prawa.

Expedytor Osmołowski.

i  H M I1E P A T O P C K A F O  E o cii limanie Ai.waro 
Aoata oma, C. HemepóyprcKaro OneKyHCKaro CobB- 
Bla- c u m  oSbflBAfieinc/i: hiiio b ł  ohom i 11poAae111c.fl 
Cu eyKpionuaro n,y6jutuHaro mopra, sanoaieunoe u 
•°pcjcpo-keHHoe. nCiBuauiMoe Minie Knarsiuii A.ieK- 
CaHApbi ypaKOBOH, unio HbiHi Maiopma Kypaicu-  
Ua, IIpahojjcobhhum Ainibi BeficoBou u l lp a n o p -  
thuica Lla3apa M eAepa, cocuioangee IlnmeScKog 
•EyCepiiin GypaatCKaro IloBhina Bb AepeRinixb: 
BaiiOHoBt. 45, iVponioBii 83, McABegeBi op, Chao- 
p axb  .44, KaumobB 27, IlamHiuK'l* 20, iOpaoBKi 21, 
GatniiH* . 18, C.Kenepaxb 20, KoBepaaxb nsb 121 — 
85, IvanaaeBoii 3a ,. ByAHiiph 3 8 , RpiviaKOBoii. 3 7 ,  
UoA-'itiHaxb 28) KoEUAHxi G, h Cmnuiicxiixb H h -  
Haxb 63, h moro 65o MyisecKa nojia Ay,ub, n «-  
caHHbixi. no peBH3iu 1816 roAa, cb poHtAeuHbiMH 
tioc.ih peBH3iif. co Bcaio npHiiaAAeiKaiu;eH) Kb hhmb 
3eiwueio h  BCJiKH,vib ua onoS iicinpoeHieMb; ą a h  u e -  
l ’o iiasiiaueHbi cpoicH mopraMb cero roAa > uoHÓpjt 
^C ar[a  .iiepBbift 6, BRiopbiii 8 11 rnpemiii i 5 anc.iu. 

vL‘.iaroinic Kynnnib iiMtmie cie , Moryriib aB.miuca
OncKyncitin CoBtirnb noKasannbixb u 11 cab r.b 

ttpacyAcuiBBHHoe BpeMH, 11 BUA'tnib Bb omomb npo-  
AaBaeaioMy HMbuiio oinicb, yc.iOBie h (Jiopiny Kyri- 
’leit Kpeuociiui.

3 x c i i e A u n i o p b  O c m o a o b c k h .

1 Od Rady O piekuńczey  St. Petersburskiay Ck- 
sa rsk ieg o  Doinu wychowania ninieyszem ogłasza się ,  
iż w niey przedaje się przez aukcyą z publicznego  
ta,'gu, oddany na ew ikcyą  za ominieniem terminu, 
^ r u c h o m y  majątek A ią in y  A lexandrv U rakow ey,  
teraz Majorowa Kurakina, F odp ó łk ow n ik ow ey  A n­
ny W e y so w e y  i Podporucznika Łazarza M e dera,  
położony w  W itsb sk ie y  gubernii w  Surażskim  
pow iecie , we wsiach: Zakonowie 43 , K rotow ie  85yk

M ied w ied iew ie  80, Sidorach 44, K lim o w ie  27. rfa- 
tiszce 23, Jurzowce 21, Sitinie 18, Skeperach 20 
K ow erzach  ze 121—85, K o w a le w e y  52, Budnicy  
38, Jarrnakowie 47, Podlanach 28, K aw alis ie  6 i  
S itm sk ich  N iw ach  65, w ogóle 65o dusz p łc i  mez- 
kiey, zapisanych do rewizyi* 1816 roku , z uro­
dzonemi po rew izy i ,  ze wszelką należącą do n ich  
ziemią, i wszelkiem na niey zabudowaniem; do cze­
go naznaczono terminy do targów teraźn. roku w  
miesiącu listopadzie: iszy 6;, agi 8, i 3ci i5; ży ­
czący kupić takow y majątek zechcą przybyć do 
Rady O piekuńczey w  oznaczonych dniach w  czasie  
posiedzeń, i w idzieć  w n iey  przedającego się mają­
tku inwentarz, warunki i formę przedażuego prawa.

Expedytor Osmołowski.

1 H M M E P A T O P G K A r o  BóciminaniejiŁKero 
^owa, o mb G. IleinepóyprcKaro OneKyHCKaro Co- 
Bkma cuMb OóbHBAiiemcH: u  ni o Bb oHOMb npoAa— 
ernca Cb ayu-nioaHaro nyÓAHUHaro mopra, 3ajtoJReH- 
Hoe i i  lipocpoueHHoe HegBHaiHMoe HMbnie KoAAeat- 
CKai'0 PerKcmpamopa R k o b s  /^aHHAOBHua ^MMMana, 
cocm oam ee BHineócKOH PyńepHiH CypamcKaro IIo -  
Bfcma npH iJioABapxt 1 ypiyfc b ł  Aep eBHflxb: HaHBH-
x axb  42, 4 0Jll-aHbi 3a HCKinouenieMb 1 29, h  A rpii-
3 0 b k B  58, a Bcero^ 109 MymecKa nojia Aymb, m t- 
cau n b ix b  no p e n im ii 1816 roAa cb poaiAeHHbiMH n o -  
CAfc peBU3in  co Bceio npHHaAA»ataipeio xb h b m ł  3em- 
xeio, h  Bc/iKHMb Ha 0H0U cm poem eatb ; a ^ h  n ero  Ha- 
.3iiaHeHw cpoKH mopńaMb c e ro  roAaHonśpH m B c h u *  
nepB biń  6, Bmopwfi 8, h  m pem ifi i 3 h h c a ł . JK e- 
xaso ip ia K ynam b HMbaie c i e , M orym b a s j ia m c a  
Bb OiiexyHCKiu GoBbmb HoxasaHHbixb h h c a b  b b  

npncyAcniBeHHoe BpeMH, h  BHAemŁ »b  o h o m b  n p o -  
AaBaeMOMy HM-bKiio o nncb , yc.ioBie h  óbopMy x v n -  
neii x p b u o cm u .

3xcneAHinopb O c m o a o b c k h .

t. Od Rady Opiekuńczey St. Petersburskiey 
C e s a r s k i e g o  Domu wychowania ninieyszem ogła­
sza się, iż w niey przedaje się przez aukcyą z pu­
blicznego targu, oddany na ewikcyą za ominieniem  
terminu, nieruchomy majątek Kollegialnego Rege- 
stratora Jakóha- DanHowicrza ’Dymmana, położony 
w W itehskiey Gubernii w Surażskim powiecie przy 
folwarku Turcu we wsiacb: Bannikach 4a. Doł- 
hanach po wyłączeniu r—2 9 , 1  Ahryzowce 38, w o-' 
góle 1 0 9  tnęzkiey płci dusz, zapisanych do re w i­
zyi 1816 roku z urodzonemi po rewizyi, ze wszel­
ką należącą do nich ziemią, i wszelkiem na niey  
zabudowaniem dla czego naznaczono terminy do 
targów teraźnieyszego roku miesiąca listopada: iszy  
6 , 2 gi 8 , a 3ci t3; życzący kupić takowy majątek 
zechcą przybyć do Rady Opiekuńczey w oznaczo­
nych terminach w czasie-posiedzeń, i widzieć w  
niey przedającego się majątku inwentarz, warunki 
i formę przedażnego prawa.

Expedytor Osmołowski.

O G Ł O S Z E N I E .
j N a  Im barach, óbok A ptek i Z ie łoney  

pod N . 4 4 ,  ua drugim piętrze froutem od u -  
licy, znaydujo się całe piętro do najęcia, to jest 
dw a Pokoje., Alkowa-, Przedpokoik , Izba d la  
słażących, Kuchnia oddzielna, Skład na drw a,  
Sklep  murowany na truuki i w arzywo, tudzież  
Stajenka na 3 konie z W ozow nią  na drążki. 
K toby sobie życzył albo zupełuie uabydź, al­
bo w ziąść w  arędę od S. M ichała , niech się 
zgłosi do w ła śc ic ie la , mieszkającego w  Domu  
J W . Hrabiego Tyszkiew icza na ulicy Trockiey,  
na drugim piętrze.

W o l n o  d ru k o w a ć  P o licm eyster  Chrząstowski.
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i L i te w sko-W ileńska  Magistratura  P o w -  
szcchney Opieki  ninieyszera ogłasza, iż w niey 
będzie się', p rzedawać  przez aukcyą z publicz­
nego targu oddany na ewikcyą,  za ominienicm 
terminu , nieruchomy majątek Norwidz iszki , 
L e ib -G wardy i  Kapi tana Paw ła  Goleniszczewa 
Kutuzowa,  położony w Wileriskiey gubernii  w 
Trockim Powiecie,  w którym podług ostatniey 
1816 r. rewizyi liczy się 28 męzkiey i 24 żeń- 
skiey płci dusz,  we  cztery miesiące od dnia 
poźnieyszego wydrukowania w gazetach obu s to­
l ic , do czego osobno będą naznaczone up rze ­
dnie terminy.

Henpesterrabiil Tjietib h Kaisajiep-b 'Kjie3cm:b.
CeKpemapb Msanb CoaiiMauH.

* 1 0  V  i  ;

1 Li tewsko-Wile r iska  Magistratura  P o w -  
szechney Opieki ninieyszem ogłasza , iż w niey 
będzie  się przedawać przez aukcyą z Publ icz­
nego targu oddany na ewikoyą, za ominienicm 
t e r m in u ,  nieruchomy m ają tek ,  A dw oka ta  An-' 
toniego Mokrzeckiego położony w' Wileńskioy 
guberni i  i powiecie wre wsiach Sierżant i Z ad-  
worn ik i ,  w których podług ostatniey 1816 r. 
rewizyi  liczy się włościańskich płci męzkiey 
2 5 i żeńskiey 3 i dusz ,  ze wszelką należącą 
do nich ziemią i wszelkimi na ńiey zabudowa­
niem. Do czego naznaczono terminy do tar-,  
gow: iszy 1 1 , 2gi 1 2  i 3ci ostateczny v3 n a ­
stępującego grudnia  terazn. 1828 r o k u ; życzą­
cy kupić ten majątek, zechcą przybydź. do Ma- 

■ gis t ratury Pow'szechney Opieki  pomienionych 
dni  czasu posiedzeń, gdzie mogą widzieć inw en­
tarz  przedającego się mają tkn  i warunk i .

CeKpemapb llijaHb CojiHMftHH. . . .  . .

x Sząwel&ki Ekonomiczny Komitet-uiniey- 
szem w z y w a  życzących przyjąć na siebie przy­
gotowanie do machin do rozcierania wYpna do 
robo t  "Windawskiey Kommunikacyi  do 33ęh 
szluzow po jednym bieganie, zrobionym z i&tYb 
kw adra tow ych  fu tów czysto ociosanym i prze-- 
dziurawienia  2+ futa, z dzikiego kamienia przez 
skarb przygotować się mającego;'życzący zećhćą 
przybyć dla targd do tego Komitetu z dostatecz-  
nemi ewikeyami na dzieti 28 teraźn.  sierpnia.

W  obowiązku Sekretarza Masłów.

wych łokci 4 , di tto używanych 4 , ga rn i rową-  
nie rożowc ze wstążek z białemi guzikami od 
szlafroka 1, goryniu szafirowego kłembuszki  2 | ,  
ko run czarnych na cztery palce szerokich łokci  
4 , tiulu dereniowego nie wiadomey miary sztuk 
1, Pugi lares ponsowy safianowy, guziczki M a ­
ciczne, i szczypczyki do ciskania o r z e c h o w , 
jeśliby kto z poszczegulni.onych rzęczy dostrzegł,  
raczy uwiadomić teyże Li twirńnkowey mieszka- 
jącey yv Domu J W .  Nadwornego Sowietnika 
Siestrzencewicza na Ulicy Sawicz ,  za co wy­
nalazca odbierze sowitą  nadgrodę.

W o l n o  drukować  Pol icmeyster Chrząstowski.

1 Sąd T a xa to r sko -E xdvwizorski Dekre tem 
Remmissyinym Sądu Ziem. P t  u Kobryńskiego w  
sprawie sukcessorwk zeszł. Adama Weres-zczaki 
Prezydenta  Ziem. Kobryn.  i p'go żony W .  J ó ­
zefy z Wereszczakow Wereszczakowey z ich k r e -  
dytorami i preteusorami dnia 1 7 lutego teraźn.  
1828 roku zacerowanym, na rozpoznanie współ-  
ak to rs tw a  majątku Jozef na tychże W  W .  W e ­
reszczakow w Pcie Kobryriskim sytuowanego i 
dla  jednoczasowego kredytorom zeszł. W e r e -  
sżczaki przez wydział sched , a k redy to-  
rom s.amey W .  Wereszczakowey podobnym- 
ze sposobem lub przez Inekwitacyią prze­
znaczony, w dniu i 5 marca do rzeczonego m a ­
jątku  zjechawszy, rozporządzenie pierwszemu 
Zjazdowi właściwe za przewodnic twem daney 
sobie Remmissy uczynił, a dla ostatecznego za-  
skutecznienia poruczouego sobie Dzieła termin 
pow tórny  zjazdu na dzień loty września te-  
raznieyszego 1828 roku do tegoż majątku prze­
znaczył, na który wszystkich kredytorow i p re -  
tensorow tak zeszłego Adama jakoteż i jego 
żony żyiąeey Józef  fy Wereszczakow z za po wie­
dzeniem A iw missy i pretensyiow dla nieprzycho-  
dzących zapisać się mającey wzywa.

Adam Lachowski  Sędzia Ziemski Kobr.  
Exdywizor .

Floryan Pachniewski  Sędzia b. Z. P .B .  E x ­
dywizor .

S. Kaniewski Exdyw izpr .
Regent  Graniczny P t t u  Kobr.  i E x d y w .  

Stefan Makowski.

R o k u  1828 miesiąca augusta'  z dnia 3 ' 
na 4 , skradziouo J W .  Kolleskiey AssesoroWey 
Johannie  Li tw ininkowey niżey poszczegulnione 
rzeczy jakoto: rubl i  ass. 45o , s rebrem rubli  2 
kop.  5 o , pere ł  Orleańskich z Fermoarem i 4 
sztuk,  B ry lan tów osypanym w ażur oprawnym 
Topazem kolorowym we środku,  z czarną ob­
w ó d k ą  sznurków 4 , zegarek złoty Damski z 
Em ali ą  z figurą kobiety szafirowego koloru nad-  
psutą  z per łami obustron na około o sypany , 
napa rs t ek  złoty z futeral ikiem safianowym pon-  
sowym w ew nąt rz  białym atłasem wybitym, na 
naparstku zaś w  mieyscu cyfry wianeczek, gra ­
na tów  prawdziwych  sznurków 2 ,  kolczyków 
do  uszu dużych złotych wężvkowTey roboty pa-  
r a  1 , kolczyk do ucha mały złoty z bry lan­
cikiem i , kamuszek brylantowy,  nie oprawny 
i ,  pończoch• czarnych jedwabnych n i w y c h  pa ­
ra  1, blondynu* szerokiego używanego łokci 4, 
Di t to  wąskiego łokci  i ł ,  m eliny antolażow no­

1 W  Domie W  W . Zienkowi- zow na U- 
licy Trockiey położonym, zostającym pod za ­
wiadywaniem Opieki Dworzań.  W  i leń- znay-  
duią  się Pokoje na 2g;m i Scim piątrach z me­
blami i wszelkiemi wygodami, oraz dolne S tąn-  
cye do  najęcia. Życzący nająć raczą zgłosić 
się do Adminis tratora W .  Orłowskiego.

W olno  drukować  Pol icmeyster Chrząstowski .

2 W  Magistracie Wileńskim odbywać się 
będzie lieytacya w dniach 4 ,5  i 6 następujące­
go mea septembra na wypuszczenie Domu E x ­
dy wizorskiego Opitzow w Mieście Wilnie ,  na 
Zarzeczu pod N. 566 exystujacego z da t ty  29 t e ­
goż ®ea septembra w  jednoroczną a rędow ną  
(ińryżawę.  Życzący zatem rzeczony dom zaarę-  
dować  zechcą jawić się do Magistratu Wileńsk ie­
go na ponńenione termina  dla należenia do l i-  
cylacyi.  Roku 1828 augusta 24 dnia.

Karo l  Hurt ig  l i .  M. M. W .



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. io4.
W iln o  dn ia  2 <j S ierpnia  v s i8 a 8  Hokii

i M ir iE P A T O P C K A rO  BocirHmamejiBHaro 
4<)Ma MoćKOBCKift UncKyHCKift C obBiiiij cjiM-b oób- 
flBJwiem-b, ’li lio  B-b o h o m ł óyA eniB  ripo/tasaiiiiłC a c-b 
ftyK niuH uaro raop ra  3ajio«teriHoe h  n p o cp o u eH u o e  
He ABiiiKiiMDe hm Ii iii e  lloJiKOBHiipM JB apsaptr A.rli- 
K c tc B o ił A ohepu K y3M «dó& -K ap'aB aĆ B O fi,cocnioiuuee  
M h h c k o h  P y fie p m n  , BopucoBC K aro y t 3 / i a ,  m . fle-
peBHAXb-, c ł  AB°PaiłlH 5 Wsfinuvh H3b 8 i — 19, Mit­
em * 58, BapAo.iHiaxb 3u, Ma me co b* 81, HJpii.io- 
B* 35, iloHh 3 4 , A yóeuH xi. 16, CaxoBiiHaxb iis?> 
l0 2 — 17, 3 ;i6pOAbe 87, HeABe/umiyfc 7, KpyrjieJi 6, 
H ntoro 34o Aynm My;necK.a rio/iaj xomopbMy
hiYił.Hiio m o p r k  na3na4atoincit Gbnrno nepiiMit 
BiuopbiS 8 u rtipemiii n  UhC f b  oKmitópa ircica- 
łpi 1828 ro/ja; no'ie>iy źkejiaaiinie xy 11 itnn* łi 6aa- 
iloao.iHmli aBamBCfl nb UneK.yncK.iif CoBbiirs *r.b 
Ha3Ha*ieHHbte m o p m ,  s t  ionu> tacoBb 110 yiiipastb, 
ii.»AfincbiBai! BCHiKe Kb mopiantD Cije/jCBiiO, iickjuo- 
^iaa npa3AHHHHbile AHit. A prycm a i 5 Amt, 1828 ro^a.

3 icćneahinopb UmpauiHiiKOBb.
BKcneAnniopa lloMoipajticb .JoMepaiipeinj;

1 Rada O p i e k u ń c z a  Moskiewska C es ausk i f .go  Do- 
tttu w y c h o w a n i a  ninieyszem ogłasza, iż w niey b ę ­
dzie a i y prZedkWać prze/, aukcyą z publicznego targu 
odtlany ni  ewi kcyą i przeterminowany nieruchomy  
majątek Pótkówniko wey Barbary A le x ie j e w e y  c ó r ­
ki Kuziuiney Kar awajewey,  położony w Mińskory 
guberni i ,  Boryso wskiego Ptu, we wsiaęhl zoynias-
m i, Izbiszcze z 18 19, Czysto 53, W a rd o l ic z a c h  3o,
JVlalemwie 81, j u r y ło w ie  35, P om e  34, L u b ie n ia c h  
i 6, S akow iczach  ze 102— 17, Z ab rodz ie  37. N ie ­
d ź w ie d n ic y  )jT, K r u h l e  6, w ogóle 54o uusz p łe i  
m ęzkiey; na k u p ien ie  tego m ają tku  naznaczają  »i$ 
t a rg i :  iszy  4 , 2gi 8, i 3ci 11 paźdz ie rn ika  1828 ro k u j  
Zatem życzący k u p ić  zechcą  przybytki do B a d y  0 -  
p iek u ń czey  na naztiacżone ta rg i  ua godzinę t u l ą z r a -  
Ba; zap isyw ać się zaś do ta rgów  każdodziennie  b- 
Jirócz d n i  świątecznych.  D nia i 3 s ie rp n ia  18281'.

L x p e d y to r  S t r a 9zcnkow.
Pomocnik  E xp ed ylo ra  Pomerancewn

1 Od W itebsk iey  M agistratury P ow szech -
he- «  * *• : :---------  — ra

się w dwóch jego domach mdrbwańym, \ dre* 
wnianym, w mieście W itebsku położonych, z zie-  
aiią. Dla czego naznaczono terininy do targów 
teraźń. 1828 w grudniu isźy 8, 2gi 11 i 3ci i4i  

Buclihalter Tarancźuk.

1 Od W itebik iey Magistratnry Powszech­
nej' Opieki uiuuyszeni ogłasza się, iż w niej prze- 
dawać się będzie z publicznego przez aukcją tak- 
gu, przeterminowana ćw ikcja  Witebskiego o -  
bywalcla żyda Zeylika Kaliaiia, zawierająca się 
w d wupiątrowym domie, którego dolne piątro 
taurowane, a górne drewniane, z zietnią w mie­
ście Witebsku położonym. Dla czfego nazna­
czono terminy do targów teraźń. 1828 r. w g r u ­
dniu isźy 8, agi i ) ,  i 5ci i4 .

Buclihalter Tafanczuk.

i Od Witebskiey Magistratury Powszech­
n ej  Opieki nimeyszi-y ogłasza się , iż w niey 
przedawać się będzie z publicznego przez auk­
cją  targu, przeterminowana ewikeya W iteb ­
skiego obywatela żyda Zimona Ehiusona , za­
wierająca się W mnrowayuui domie i na dziedziń­
cu pi w o warnia , z ziemią, wmieście Witebski! 
położuiiemi. Dla czego naznaczono terminy dó 
targów teraźń. 1828 i*, w gtudniu iszy 8, 2gi
> 1 j i 3ci i 4 .

Buclihalter  Tarauczuk.

i Od Witebskiey Magistratnry Powsżech-  
ney Opieki ninieyszein ogłasza się, iż w niey przy­
dawać się będzie z publicznego przez aukcją  
targu przeterminowana ewikeya Witebskiego 
obywatela żyda Azika Bohorada, zawierająca się 
w 8miu murowanych kramach, i mieszkalnych 
prżj nich izbach, w mieście Witebsku położo-

i Ł Buclihalter Tarauczuk.

y Opieki ninieyszein ogłasza s ię , iż w niey . „ .   1 --------
p r z e d a w a ć  się będzie z publicznego przez aukcyą nycli. Dla czego naznaczono terminy do targów 
targu ,' p r z e t  rminowaua ewikeya Witebskiego teraźń. l 8 a 8  r. w grudniu tszy 8, 2gi 1 1 , i 5 c i  

obywatela żyda Wulfa łtozentelda, zawierają­
ca się w (murowanym trzypiątrowym domie, w 
mieście Witebsku pi ł,lżonym z pi zybudowauia- 
nii i ziemią. D ia czi>gu naznaczono terminy do 
targów teroiu. 1828 roku w grudniu is/.y 8, 
agi 1 1 i 3 ci 14.

Buclihalter Tarauczuk.

1 Od Witebskiey Magistratury Powszech-  
bey Opieki ninieyszem ogłasza się, iź w uiey prze- 
dawać się będzie z publicznego przez aukcyą 
J^'gn, przeterminowana ewikeya Boleckiego o- 
“yvvatela żyda bzlouiy Drabkina, zawierająca 
Slę wm urowanym  dwupiątrowym domie, w 
bieście Połocku położonym z przybudowania- 
mi * ziemią. Dla czego naznaczono terminy do 
targów teraźń. 1828 r. w gruduiu iszy 8, 2gi u 1 
3ci i4.

Buclihalter Tarauczuk.

i Od Witebskiey Magistratury Powszech- 
bey Upieki ninieyszem ogłasza się, iż w niey plżć-  
dawać się będzie z publicznego plzez aukcyą tar­
gu oddany na ewikcyą za omitiieniem terminu, 
nieruchomy majateh; Połockiego Ptu obywate­
la B enedykta ttzulukitewifcza sukceśśorow, poło­
żony w teraże Picie wo wsi Dzialiotce 20 płci 
męzkiey dusz, zapisanych do ostathiey rewizji, 
z urodzotiemi po niey, z ziemią i ze wszelką przy­
należnością. Dla czego naznaczono terminy do 
targów teraźń. 1828 r. w  grudniu iszy 8 ,  2gi 
11 1 3ci i 4 .

Buchhaltet TaranćzUk;

l Od Witebskiey Magistratnry Powszech-  
hoy Opieki ninieysitem ogłasza się, iż w niey prze­
dawać się będzie z publicznego przez aukcyą tar- 
8U) przeterminowana ewikeya Witebskiego o* 
obywatela żyda Mowszy Karasina, zawierająca

a Do Miriskiey Skarbowej tzLy ninieyszćiii 
wzywają się życzący kupić z publicznych targów, 
ńa zagraniczny wywoź, oddane na przedaź za 
skarbowych majątków Mińskiey gubernii, masz- 
towej bukszprytowe i inne lowarne drzewo, z 
liczby skończonych peryodyczuy swóy wzrost. 
Terminy do targów naznaczono: iszy 16, 2gi 
17 , 5'oi 18, i przetarg ig  października teraźń. 
1828 roku. Życzący kupić takovve drzewo,



zechcą  p rz y b y d ź  u a  te t e rm in y  d o  Mińskiey S k a r -  
b o w e y  Izby,  gdzie mogą widzieć  wiadomość O 
ilości naznaczonych na p rz edaż  d r z e w  i Y^aruu- 
k i.  D n i a  i g  s i erpni a  1828 rokd.

Gu be rs k i  Leśniczy M. Sardi .
S e k r e t a r z  H ołyniew icz .

N a c z e ln ik  S to łu  A. Kamińsk i .

2 Od Mińskiego Gubern ia lneg o R z ą d u  o -  
głasza się, iż na uzyskanie  roz t r w on ionych  przez  
byłego Mińskiego P o w ia tow ego  Kaznaczeja  R a d ­
cę H o n o ro w eg o  J a n a  Sn i tkę  , s k a r b o w y c h  p i e ­
niędzy,  p r z e d a w a ć  się będzie w tym Rządzie ż 
publ icznego targu,  n a leżący  do tego Sni tk i  fol ­
w a r k  T yw ol i  bez włościan ,  z a b u d o w a n y  w nie-  
w ie lk iey  od mias ta Mińska odległości  ua miey-  
skiey ziemi , za k t ó r ą  o p łaca  się corocznie  na  
rzecz  mieskich d o c h o d o w  czynszu* po 2<>5 rub.  
ass., z d r e w n ia n y m  do m em  i delsżem za b u d o ­
w a n ie m .  T a k o w e g o  fo l w a r k u  szczegółowy in­
w e n t a r z  z o ce n k ą  okazane  b ędą  kdpnjącyrń  
p rz y targach;  za tem życzący kupić ten  fo l w a r k  
ze chcą  przybydż do tego R z ą d u  dla  t a r g ó w  na 
t e r m in y  ; iszy 20 września,  2gi 20 paździe rn i ­
k a  a 3ci  i os ta teczny  20 l i s topada  teraźu-  1828 
r o k u .  D n ia  18 s i erpnia  1828 roku .

So w ie tn ik  C ze rh ia jew ,
, S e k r e t a r z  J a ń  Zabo rowa ki.

K o l l e sk i  R e je s t r a to t  Ł ask i .

2 R o k u  1828 augusta 21 dn ia  w  s p t a w i e  
E x d y w i z o r s k i e y  fun du szu  W  W .  F ran c is z k a  b. 
P i s a r z a  i Alfonsa Sędziego P o tr y k o w s k ic h ,  Sąd 
Ziemski  P t u  Troc . ,  z p o w o d u  nie jawienia  się 
s t r o n ;  na rozbior oczywis ty s p r a w y  t a k o w e y  
dzi eń  1 ok tob ra  idącego ro k u  przeznaczy wszy, 
ażeby  wszystkie in lere ssowane  osoby do  S ą d u  ui- 
nieyszego na  pomien iony t e rm in  pod am missy ą 
p re te n sy o w  jawi ły  się przez  t a k o w ą  t r zy k r o tn ą  
W K u r y e rz e  L i t e w s k i m  aw iz acy ą  ostrzega.

F ra nc is z ek  K lecz  k o w s k i  ii. Z. Is . T ro c .
W ł a d y s ł a w  Syru ć  Sędzia Ziem.  T r o c .
A d a m  S t r a w iń s k i  Pisarz  Ziem. T ro c .

R e g e n t  Ziemsk i  T r o c k i  A.  R a t o w t ;

2 R o k u  1828 augusta  Qi dnia.  5 ąd Ziem.  
P t u  T ro c .  w  s p r a w ie  E x d y w izo r s k ie y  funduszu 
n ie le tn ich  L u d w i k a  b ra ta ,  Moniki  i Scholas tyki  
s iós tr  Bieńk uń sk ich,  z po w odu  nieprzystą pienia 
s t ro n  do a k t ó w  d e k r e t e m  o d k ł a d o w y m  tegoż 
Sąd u  przeznaczonych,  przez rezolueyą w d n iu  
16 t. m. pos tanowioną,  na spełniepic d ec y d o w a-  
nych  a k t ó w  dzień i 5 nas tępnego miesiąca sep-  
t e m b r a  naz naczając ,zas t r zeg ł ,  ze za n ie jawieniem 
się s t ron  chociażby pod nies tnnność  w oznaczo­
n y m  termin ie  ak ta  w y e x p e d y o w a n e m i  będą,  o- 
r a z  n a  rozbior  oczywis ty  s p ra w y  E x d y w i z o r ­
skiey  funduszu  tychże  w mieście S ą d o w e m  T r o ­
k a c h  sądzącey się d/.i<ń 6 u o w e m b r a  r. t. 
pod  aminissyą p re te n s y ó w  ńie jawią cych  się osob 
d e t e r m in o w a ł ,  ażeby więc wszj 'stkie in teresso- 
w a u e  osoby o ł u k o w y c h  t e r m in a c h  wied/. ialy,  
p rz ez  ninieyszą t r z y k r o tn ą  w K u r y e rz e  L i t e w ­
skim W i le ń s k im  awizacyą  zawiadam ia .

F ra nc is z ek  Klec zk owsk i  S. Z.  P .  T r o c .
W ł a d y s ł a w  Syru ć  Sędzia Ziem. T ro c .
A d a m  S t r a w i ń s k i  P isa rz  Ziem.  T ro c .

R e g e n t  Ziemsk i  T ro ck i  A. R a t o w t .

W e d l e  Ukazu  J E G O  IMPERATOHSKlM  
M O Ś C I  S a m o w lad ń ąc e g o  ca łą  Rossyą e tc.  etd, 
etc.

i  UUr.  A le x a n d ro w i  F i e d o r o w ó w i  Koli, 
f l e g e s t r a t o r o w i , I w a n o w i  O p a n o w i  K u p c o w i ,  
Wt t s i low i  P a r a s i e n k o w i , Alexa  i d r o w i  L e w i -  
d o w i  b. Mieszkańcowi  W i l e ń s k i e m u  , P o z e w  
p rzed  Sąd  Grodzki  P o w i a t u  Trock iego n a r o e z -  
k i  Septem broW e,  z P o w ó d z t w a  Urodzonego 
S te fana  Goleniszczewa K u t u z o w a  wynosi  się o- 
toi ż p o w o d u  objawionych  acz n i e p r a w n i e  w  
Sądzie Niższym p o w ia tu  Tro ckiego p re te n sy o w  
Obl łych  do Z a ł łg o  1) o rubl i  assygn. i y 5 , 2) 
175, 5 ) 3 oo, i 4) ass. rubl i  55o za R e w e r s a m i  
czyli w ex la m i  de n u l lo  d a t lo  e t  accep to  i 8 c 4  
r o k u  pozostałem!,  żadnego w a lm U  nie mająee-  
mi , Z a ł ł c y  b iorąc  Z Przykazu W i l e ń s k i e g o  na 
dusze pieniądze do świadczył  przeszkody,  o Znik- 
czemnienie  k tó rey  pozwani  Ubl łu i  p rzed S ą d  
Gi 'oazki  T r o c k i  p o d w a k r o ć  skondem how a l i śc ie  
się, prze to  Zał ł cy  po raz  os tateczny pozywając  
prosi W aro wan ia  lo c u m  s taudi  na D e k re t a  5 j u -  
nij i i 5 gb ra  1827 roku .  Poczein pott iienio- 
t tych r e w e r s ó w  wexlan i i  u ty tu ło w an y ch  de riul- 
lo d a t to  e t  accepto  wzię tych i pozostałych skas -  
SowSnia i w  mieyscu E x t r a d y c y i  z n i k c z e m -  - 
u ienia,  wzięcia  summy z Przy kazu W i l e ń s k i e ­
go Z a ł ł c e m u  zast rzeżenia,  ex p e n so w  p raw n y ch ,  
i t> co proszotieiń będzie sądzenia.  Salva Uiclio- 
ratiorte ża łoby.

R o k u  1828'miesiąfia angnsta l 6  dnia  Wo-> 
zny świadczę  iż tego pOzwu kopie zgodne 7. a u ­
t en ty k iem  w S p raw ie  Urodź.  Stefaria Golenisz- 
Czewa K u tu zo w a ,  po Utodz.  A l e x a n d r a  Fiedo-  
ro wa ,  I w a n o w a  A pa 110 w a k u p ca ,  W a s i l a  P a -  
ra s ie nkow a ,  A l e x a n d r a  L e w i d o w a  b. mieszkań­
c a  Wileńsk iego  jako nie osiadłych do d r z w i  
S ą d o w y c h  G r o d z k i c h  P o w ia tu  T rock ie go  p r z y ­
bi łem , i o S p r a w i e  w Sądzie G ro dzk im  P o ­
w ia tu  Trock ie go  na roćzki  y b rd w e  oznajmiłem* 
i  do Gazety  K u r y e r a  L i t ew sk iego  podałem.

Mikołay Tyszkiewicz  W o ź n y  P o w ia tu  T r o c .
R o k u  1828 augusta  17 dnia,  P r z e d  A k t a ­

mi  Grodżkiemi  P o w i a t u  Trockiego s tdwająe  o* 
sobiście W o ź n y  w górze wyra żony  Rollacyą 
tegoż P o zw u  u r z ę d o w n ie  zeznał.

P rz y l a ł e m  Stefan P io t rowsk i  RegCnt.
P ozw olono  d r u k o w a ć .  W i l n o  d. 26 s ierpniu 

1828 r. Ceńżos Kolleg- Asses. Ignacy Szydłowsk i ,

W  sk u tek  Ukazu Sądu G łównego  W i l e ń ­
skiego 2go D e p a r t a m e n t u  Czasowego pod d a t t ą  
23 junii teraznieyszego roku  nas tałego,  od b y w a ć  
się będzić  w Sali M ag is t ra tu  Wi leńsk iego w 
d n iach  », 5 i 4 nas tępnego miesiąca septeiubi‘a ( 
P u b l i c zn a  L icy tac y a  na w y prz edaż  Kamienicy  
E x d y w i z o r s k ie y  zeszłych Tobiasza  i Z ło tk i  A b r a -  
ltatiiowićzoW R y t to w  w M. W i l n i e  przy Ulicy 
R u d n i c k i e j  pod N. 282 exystujacey,  a w raz ić  
nie do jśc ia  d o  s k u t k u  t ak o w e y  w yp rz edaż y ,  te-; 
dy  w te rm in ac h  7, 10 i 11 tęgnż mca septeiń- 
b r a  ma się od b y d ź  podobnież  W sali M ag is t r a to ­
w e j  l icytacya ha oddanie  t e j ż e  kam ien icy  z d a t -  
ty  29 sep ten ib ra  idącego roku  w a 1 e 11 d o w n ą  
dz ie rżaw ę .  Ży cz ący za tem naby ć a lbo za a re n -  
d o w a ć  rzeczoną kamien icę  zechcą  na oznacźo-  
he k u  tem u  t e rm ih a  jawić się do Mag is t ra tu  W i ­
leńskiego,  gdzie t a k  p rz ed  nas tąp ie niem l icyta* 
oyi jako też i w czasie odbywauią ohey poih*



‘Oi ' inowae się m og ą  o k o n d y c j a c h ,  d o  w y d a n i a  
ł» rawa przedaż r lego  l u b  k o n t r a k t u  a r e n d o w n e g o  
p o s ł u g i w a ć  m a ją c y c h .  Ił- 18 28  a u g u s t a  21 dn ia .

A. Fioreutini R» M. W .

5 Rząd  F k o n o m i c z n y  dóbr  J W  W .  H r a b i ó w  D u ­
bin W ą s o w i c z o w i  daje do w iadomości:  iż w f o l w a r ­
ku Z a ld o e k im  do tychże  dó br  p rzy n a le żn y m ,  w 
P c i e  Lid z. t ł u  ber,  Grudz ień .  l eżącym,  zna ydują  
Się do przedania t r y k i  haylepszey rs$y H is zpa ń -  
Skiey; przeto jeś liby kto życzył  one k up ić ,  zechce  
Się zgłosić do R z ą d c y  w s p ó m u io n y c h  d ó b r  d’6 wsi  
l l o r o d n e y j  bd leg tey  od fdi ly  o mii  t rzy .

W o l u o  d r u k o w a ć  Po l i cm eys te r  Chrzą s towsk i .

5 K o l l e g i u m  W i l e ń s k i e  S y n o d u  L i t e w s k i e ­
go E w a n g e l i c k o  R e f o r m o w a n e g o , ogłasza :  iż
D o m  z w a n y  Pogi ę to  w,sk i w  m ie śc ie  W i l n i e  ua 
Ulicy Z a k r e c k i e y  p o ło ż o n y ,  do  f u n d u s z u  Z g r ó -  
h iadzei i ia  E w a n g e l i c k o - R e f o r m o w a n e g o  na l  ż ą -  
Cj ,  ze s k l e p e m  m u r o w a n y m  i d a l s zem  z a h u d o -  
Vvauieuii tu d z ie ż  ż o g ro d a m i  f r u k t o w y m  l w a ^  
F z y w n y m ,  w y p u s z c z a  się pr zez  l i c y t a c y ą  w  t r z y ­
l e t n i ą  a ren  d o w n a  d z i e r ż a w ę  od  d n i a  29 \v rz eś -  
ftia r o k u  b ie żące g o ,  l t łb  też  w y b y w a  się na  
w ie c z n o ś ć .  Ż y cz ący  p r z e t o  Wziąć d w o r e k  t a k o ­
w y  w  a r e n d ę  a lb o  k u p i ć ,  ze c h c ą  p r z y  by  d ź  z p r a ­
w n e  mi i d o s t a t ć c z u e m i  e w i k e y a u ń  na  l i e j t a c j ą  
d o  t e g ó ł  K o l i c g i u m  za T t o c k ą  f i r a m ą  ua p la c  
z b o r o w y  w  d n i a c h  3 i S ie rpnia  t e r a ź u . ,  3 i 5 n a ­
s t ę p n e g o  m c a  w r z e ś n i a  o godz in i e  5 z połaci nia ,  
gdz ie  i o w a r u n k a c h  d o w i e d z i e ć  się mogą .  D a t t  
w  W i l n i e  1828 r .  s i e r p n i a  24  d n ia .

C z ł o n e k  K.ol!egiiim X .  R .  D o w ó d r  S n p e r Ł 
i n t e n d e n t  k o ś e i o ł o w  E w a n g e l i c k o - R e f o r m .  W 
Wydz ia le  W i l o ń .

S e k r e t a r z  Kol l ' eg ium j a t l  M a t s z e w s k i .

A v i s .
9. L e  śoussigne au tho r i se  p a r  l ’U n iv e r s i i ć  

I m p r k i a Ł k de V ifna  a 1’h o n n e u r  de p i e v e n i r  le 
Pub l ic ,  et 1» jeunesse f r e q u e n ta n t  la susdi le  Uni -  
W rs i te ;  q u ’a c o m p t e r  du j e r  ś * p te m b re  1828,  il 
c '>n8ac re ra  6 heiires p a r  jour po ur  les persnnnes  
tjui de s i r e ra ie n t  se f o r t i ł i e r  daos la fatigue F r a n -  
paise. II  ose se f l i t t e r ,  t{ue par  son zele, ii faci-  
1 i t e r a  l’avancement  des personnes  qui  lui  .’. " e  01- 
d e io n t  l e n t  conf iahce,  de ma ni e re ,  q u ’e u x  merYies 
p o u r r o n t  sans ef for ts  juger  (le leurS progi  es. De 
n ieme si qu<!qu’un s o u h d ta i t  d e u i e u r e r  chez- lu i  
pe n d a n t  le. enurs, de 1’jr inee ś c o h i r e  1828—29, ses 
pro te c t io ns  s’acco rde ra ie n l  aii t e m p s  et  a u x  c i r -  
tons tances .

Les personnrS qui  v o u d r a i e n t  done e n t r e r  eti 
jSoilrsparlet  aVec iui,  sont  pr iees  de le L u r e a y a n t  
la f m  des Vac."rices, en s’ adress*nt ,  place de 1’f fo-  
tel  de V i l le  , maison d u  Mot iasie re  JV. 43 a cote 
de la P h a rm a c i e - V e r t e ;

L e  3 .e a r  F re tn y ,  fait  egalemGnt saVoii q »  if 
hessede un moyen  sur  et  des pinu p ro m p t ,  po u r  
d i n n e r  aużt eleves , que  faci l i lć  s u r p r e r ia n t e ,  ou 
dans l’eSpaCe de Ires pell de t e m p s ,  ils pehve ii t  
f ire avec  pe r fec t ion ,  et  d o n n e r  la cons t ruc t ion  et 
t ’h » rm onie abso lu me nt  necessaira dans la l angue 
F ranę  use .

De pluś,  p e r s u a d e  que  la Ca l l i g r aphic  ri’es t  
P as ausai facile a ense igner ,  comme beaueoup  de 
m a i t r e s  Ca l l i g r aph iq ues  ve nt en t  biCn ffe fa i re  
feutendrr , et q u ’uue bel le  p D m e  est Je pr emier ,  

le p r inc ipa l  o rnem ent  d’une be l l e  educa t ion,  
p r in c ip a l e m e n t  pi .ur  lea D e m ois e l le s ;  il garan t i ,  
tfu’,1 e st ie s> ill en cel te Vil le  qui  puisse dans 
t ’espace de t roi s  mois am e n e r  les feleves a. un  
I’oitit de per fec t ion ,  qu i  s n r p r ć n d r a  les per.s-oilnes 
les pltis inCrćdules en ce genre .

N on se t t lement  le S ie u r  F r e m y  ga ran t i  deS 
I n g r e s  ii’ uae e lounante  rap id i te ,  mats il enseiguti

e i ieore d ’apres  les me i l leurs  ś y s i e m e ś , f o r c e  ses 
eleVes a une  pos i t ion  ou les grace s  y sont  reconnues ;  
ii  les p r eserves  de cet te  mauvaise  h a b i t u d e ,  qu i  
souvent  l e u r  donne un main t ien  r id ic u l e ,  et toujours 
pr e ju d j c i a b le  a  le u r  s a n l e ,  e t  a fa conserva t ion  
de la Vue. P o u r  ce q u ’il avatice , if en appefe  
a u x  per3onnes dont  il su m er i f e r  la conf iance.

P o u t  ifes jeunes gens qui  de^ i re ront  d e m e u r e r  
c h e z - l u i ,  se t r o u v e ra  p o u r  r e p e t i t e u r  un acade- 
mic ien  f i e q u e n ta n t  l e s c o u r s  de RUnivers i tc ,  et  un 
P ia no  p o u r  ceui* d es i ran t  p r e n d r e  lepon de m usique.

iilĄ lren ij'.

J? iżeypodpiśany,  upowa żn iony  przez  U n i w e r s y t e t  
CrsARSKo VV ileńsk>, n i a z a s z e z j t  donieść  P u b l i c z ­
ności  i młodzieży,  uĆZęszcZsjącey do pomienionego  
U m w e r s y t e l u ,  że od igo września 1828 r .  poświęc i  6 
godz in na dzień dla osób życzących  Się w y d o s k o ­
nal ić  w języku  Francuzki ro :  Śmie pochleb iać  sobie,  
źe przez  swoją usi iność u ła tw i  postęp tym ,  k t ó r z y  
położą  w m m  swe zaufanić;  t ak  da!fecej*il obi Sami 
będą  mogli  z p rzekonaniem sądzić osw ojey korzyści .  
JSadlo, jeśliby k to  żądał  m ie szk ać  u  niego przez  
c iąg ły  rok  1828-^-29 źbaydzie  bp ła t i^ptzysfośow*-  
n ą  do czasu i okoliczności .

K t ó r z y b y  życzyli  w eyść  z nim w u mowę ,  u» 
praszają  się podczas w akacyi  dla pomó wieni a  z n im 
do do m u Monas te rsk ieg o  jjbf,y A p t e c e  Żieloney  
pod R a tu s z e m  N .  43

J P .  F  r ć m y  uwiad am ia  także Szanowną P u ­
bl iczność,  że Za pctnocą  środków- jemu właściw y c h ,  
w nay krótszy iii czasie dopró  wadzić  tnbże uczn ió w  
do z hp e łn ey  ł a t w o ś c i  cźytahia języka F r a n c u z k i e -  
go; oraz nadać  p e w n y  s top ień  doskonałości  i h a r ­
mon i i  kouiecznSy  temu j ęzykowi .

Pr z e k o n a n y ,  że sposobu dobrego  p isan ia  n ie  
jest t ak  ła t w o  nauczyć ,  jak rbżhi  uaubzyć ie le  k a ­
l i g r a f i i  chcą  t łu m aczyć  , i że p i ęk n e  p ió ro  jest  
p i e r w s z ą  ozdobą p ięknego  w y c h o w a n ia  m ło dz ie ń ­
ca, a nadewszys ik b  panien;,  więc  zaręcza,  ż e o n s a m  
jeden, ty lko w luteyśzetn mieście,  k tó ry  może, nay-  
da l ey  w c iągu  t r z e c h  mies ięcy ,  p r z y p r o w a d z i ć  ucz ­
n ió w  do t a k i e j  doskonałości ,  k tó r a  zadziwi  n a w e t  
osoby  temu nievvierzące.

JNie ty lko  J P .  F r e i n y  zaręcza pos tęp  n a y p r ę -  
dzey,  lecz nadto  ma uczyć  z nayl eps zyc h  system,  
przy m u s i  s w oi ch  Uczniów do u k t a d u  przyStoyne- 
go; zachowa także,  od z łych  zwycza jów i po zycyy  
n i e n a t u r a l n y c h ,  zawsze szkodl iw y w p ł y w  cz yni ą ­
ce na w z rok  i zdrowie .  Dla  u p e w a i e n i a  się w  
leni; on o dw błu j e s i ę  do t yc h  osób, k tó re  już w n im  
położyły swe zaufanie.

Dla iri ł i idzieńeów, k t ó r z y b y  życzyli  mieszkać,  
oraz s to łować  się u niego, zriaydować się będzie ko r -  
r e p e t i t o r  z uczniów un iw ers y t e tu ,  i znayd.ą także 
fo r t ep i ańo  żyCzący b r a ć  lekCye muzyki .

JVL. £  rem y.

W o i n o  dr i ik ow ać  P o l i cm ey s t e r  C h tz ą s to w ś k i

3 Osoba r o d o w i t a  l r a n c u z k a ,  ż yc ząca  iniee 
m i e j s c e  pr / . j  d w ó c h  P a n i e n k a c h  p o s t ę p u j ą c y c h  
w  j ę z j k u  f ranc t izki in ,  z e c h c e  się zgłos ić  d l a  u -  
tn ó w i e n i a  do P a u a  H e y m a u a  m ie sz k a ją c eg o  w  
d o m u  O g i ń s k i e j .

W o ln o  drukow ać Policm eyster Ćhrząstowski.

3 J e ż e l i b y  k t ó  sobie  ż j ć z y ł  o d d a ć  Swe d z i e ­
ci  d l a  ba t i k  d o  Mi  ta w  j ,  w i ę c  proszę  d o  nrn ie  
n i ż e j  pod pi sa nego  zg łaszać  s i ę ;  a ja n a u c z y c i e l a  
w językach  P o l s k i m ,  F r a n c u z k i m ,  N i e m i e c k i m  i 
R u s k i m ,  także r j s u n k o w  , i m u z j k i  r e k o m e n ­
d o w a ć  b ę d ę  , . ó w n i e ż  i Co do  k w a t e i j ,  Slpłu, 
Oprania bie l izny  i t. d.

K n r l a u d z k i e y  G u b e r i l s k i e y  P o c z t o w e y  KaM- 
t o r j  CzynoVvnik K .  M i c h a ł o w s k i .

W o lu o  drukow ać P o l i c m e y s t e r  Ćhrząstowski.

( i )



5 Oświadczenie Imieniem JOXięcia  Jmci 
Antoniego Giedroycia b. Podkomorzego Powia­
tu  Wileńskiego czyni się w rzeczy następney 
i oto: Iż żałujący w majętności swojey dziedzi- 
czney Korwie  zwaney w Powiecie  Wileńskim 
sytuowaney,  w dniu j 8 przeszłego miesiąca ju- 
lii teraznieyszego 1828 foku , mając położony 
P o z e w  przez Woźnego Piotra  Poczapowicza , 
za zawinienie jakoby syna Żałującego Ignacego 
Xięc ia  Giedroycia Porucznika byłych wovsk 
Polskich,  na instancyą Ur. Eleonory Ka ł łahu-  
rowey  Rotmistrzowey Powiatu Pińskiego przed 
Sąd  Grodzki  Słonimski, wtenczas gdy o tako­
wym zawinieniu Żałujący nie wie, za one nie 
ręczył  i obligu niepodpisy w a ł , oraz gdy k ł a ­
dzenie pozwu extra  Gubernii  i za dług syna 
niemieszkającego w tuteyszey Guberni i ,  ale w  
Grodzieńskiey czy w Mińskiey, niemającego pod 
życiem oyca żadnego p rawa  do majętności K or-  
wjow, za pieniądze z własnych s tarań Żałują­
cego nabyte kupioney , i przeto za długi bez 
podpisu i akceptacyi  .samego Żałującego ak tora  
w  jakimkolwiek bądź względzie zaciągane, od ­
powiedzi  ulegać niepowinney.  Takowy k rok  
nie może inaczey uważać Żałujący jak tylko za 
przedsięwzięcia uwikłania  jego majątku, z ża­
dnego względu odpowiedzi  w takowych sto- 
suukach podlegać nie mogącego. Aby więc wcze­
sne uczynić tym nieprawnym chęciom zapobie­
żenie, Żałujący przez ninieysze oświadczenie za­
powiada,  iż żadnego obligu i na żadną sumrnę 
Ur. Kiełeze wskiemu uigdy n iewydawał ,  onego 
niepodpisy w a ł  i nieręczył,  tudzież że majątek 
K o r w ie  w Powiecie  Wileńskim położony za 
własne  żałującego pieniądze kupiony, w żadney 
części ani jest ani  też hydź może pod życiem 
Żałującego, ani do Ur. Ignacego Xięcia Giedroy­
cia, ani do dalszych dzieci należącym, i przez to 
samo za długi ich, jakieby one nie były, uiepod-  
legająo żadney oneracyi,  przez kouwikcyą *bo- 
czną zaosnowaney, odpowiadać  nie jest w po­
winności.  Lecz żeby i na przyszłość podobne 
wydarzenia  niemiały mieysca, i aby nikt do ma­
ją tku  Żałującego K or  wio w za długi dziecinne 
jakieby nie były nie rościł pretensyi,  Żałujący 
czyniąc ninieysze oświadczenie ogłosić je przez 
Gazetę Kuryera  Li tewskiego postanawia.  A u ­
gusta: 17 dnia 1828 roku.

Antoni Xże Giedroyć b. Podkomorzy Po­
wia tu  "Wileńskiego.

W o ln o  drukować .  W i l n o  2osierpnia  1838 
roku .  A. Powstański  Prez. Komitetu Cenzu­
ry Wilenskiey R adca  Kollegialny i Kawaler .

W e d l e  Ukazu JE G O  IM P E R A T O R S K I E Y  
MOSC.lSamowładuącego Całą Rossyą,etc. etc. etc.

Pozew Edyk ta lny  przed Sąd Magistratu 
Wileńskiego  Urodzonym L e o n a rd o w i  B i a ­
łemu i dalszym kredytorom i pretensorom do 
nrzetelnienia  swych pretensyi,  Mikołajowi Ko- 
ściaikowskiemu rotmistrzowi za rachunkiem z r. 
1798 o rub.  sr. 5o, Bilinkiewieżowi za ka r t ą  
1,800 r. o rub.  sr. 12, Eufrozynie Matswiłowey 
o rub.  sr. 6. Stefanowi Daukszy za kar tą  i kon­
t ra k tem  o zł. 189. Józefowi Hodałowskiemu 
o zł. 5o , Fiałkowskiemu Chorążemu o zł. g3 
gr.  10, Kurowskiemu Kapi t .  o zł. 102, Józefowi

Malczewskiemu o r 4 sr. 2, Józefowi OlszewskU* I 
mu za ka r l ą  o zł. i 45 , Jerzemu Tyszkiewiczo­
wi Kasztelanowi o zł. 770, Szymańskiemu o zU 
60, Frydrykow i Gierytzowi jubilerowi o zł. 3 lOt I 
W awrzyńcow i  Poznański,  mu o zł. 26g, Szymo­
nowi Kossakowskiemu o zł. i 63 gr. c 5 , Pod-  
kom. Kossakowskiemu o zł. 4o, Podczaszemu 
Kossakowskiemu o zł. 176. Wyniesiony z l u -  
stancyi Ur. Stanis ława Wovciecha i Doroty Ja ­
strzębskich, którzy pozywają w referencyi do 
dekre tów dylacyynych Sądu Magistratu W i leń .  
1801 gbra 4 , 1827 augusta 10 dnia i dalszych 
dowodów przy sorawie złożyć się mających a 
mianowicie w prośbach: 1) Sądzenia na Debi -  
torach do massy poszczególnionych summ z pro­
centami i expensami: 2) Skassowania obźał. k re -  
dy to rów i pretensorów poszukiwania:  5) Z  po­
wodu,  że żał. dell.  n iektórych kredytorów us­
pokoili jak kwietacye przekonywają;  a n i e k t ó ­
rzy wyrzekli  się nierzetelnych pretensyi, dla te­
go żałce del. przez uinieyszy edyktalny pozew 
wzywają wszystkich bydź mogących k redy to ­
rów i pretensorow , ażeby ci ,  w Sądzie M a ­
gist ratu Wileńskiego za przypadnieniem S p r a ­
wy  s tawali,  a przeto o zapisanie na niestawa-  
jących Amissyi , 4) Gdy z powodu oświadezo-  
ney funduszów żałujących de la to rów w roki* 
1801 Exdywizyi ,  w tymże roku  za Rezolucyą 
Sądu Magistratu Wileńskiego dnia 28 februar.  
n a s t a ł ą , wszelka ruchomość żał. przez li- 
cytacyą wyprzedaną i summa za ona wzięta  1 i 
gbra 1801 roku, przez Burmistrza Symona Gie- 
ca Magistratowi Wileńskiemu przedstawioną zo­
stała, jakowe pieniądze z ruchomości  wynikłe,  
a takoż od debitorow uzyskane w Kassie Ma-  
gistratowey,  lub z woli Magistratu na K r e d y ­
cie zostające, 7. procentami za wszystkie lata 
żałł. Dell. po ogłoszeniu Dekre tu  in t r iduo po­
wrócić  nakazać , 5) O wypełnienie wo wszyst­
kim uprzednich Dekre tów , przyięcia od Delt.  
Juramoutu i tego decydowania co czasu Spra ­
wy proszonym będzie S. Z. M.

Roku 1828 junij 18 dnia W oźny  uiźey 
podpis m y , świadczę,  iż Kopie tego Pozwu 
E<! tainego w Sprawie, Urodzonych Stanisła wa 
Woyciecha  i Doroty Jastrzęb°kich Zlotnikow , 
jeduę W J P .  Leonardowi Białemu jego Pleni­
potentowi W J P .  Kandydowi  Grabowskiemu Se­
kreta rzowi Sądu Granicznego Wileńskiego o- 
czewisto w ręce w Mieście Wilnie  podałem , 
d rugą ,  po Debi torów ad valvas Izby Sądowey 
Magistratu Wileńskiego przybiłem , trzecią do 1 t 
Gazety Kuryera  Litewskiego dla umieszczenia 
oney ’rzykrotuego w celu uwiadomienia  ws/.y- 
stkicla’ kredyto row i debitorow podałem, i o 
terminie rozprawy w Sądzie Magistratu Wil i  ń ­
skiego ozuaymiłem i opowiedziałem , Thadcusz 
Olechnowicz W oźuy  Powiatu Wileńskiego.

Roku  1828 junij 28 dnia, Przed Aklarńi 
Miasta W ilna  stawając osobiście W o ź n y  T a d e ­
usz Olechnowicz Relacyą tego Pozwu zeznał, o 
ezem i że jest W Aktach  świadczę. Ignacy Mi­
siewicz Regeritl.

W o ln o  d rukować .  W i ln o  dnia 7 lipca 
1828 roku.  A- Powstański  Prezydent  Komi­
te tu  Cenzury Wilenskiey Radca  Kollegialny i 
K aw ale r ,


